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Oddziały Markosa wzbudziły popłoch wśród fa~ 
szyslów greckich - śmiałym atakiem na miasto 

PARY.Z (obsł. wł.) _ Jak donosi agen Działalność armii demokratyc:n~j .na ~elo· !ll.e sukcesy, a mianowicie w Crani~. Tytlia, 
cJa Elefteri Ellada - oddziały generała ponezie Tozv.:ija się .coraz pom.yslme). ~asto Y.anota, Xynokerasia, Koniskos, Koniskochary, 

• • Tropasa, maiące duze znaczeme strategiczne, oraz na drodze Ellcwsona - Deskati i w Saran 
Markosa ~kroczyły W dniu wczorajszym zostało przez wojska wyzwoleńcze ut-rzyman:, topea. Wojska ateńskie poniosły znaczne stra­
do Salonik, opanowały gmach zarządu pomimo gwałtownych ataków ze strony oddz1a ty. Wojska demokratyczne zestrzeliły jeden 
wojskowego miasta, rozbroiły posterun łów ateńskich. Inne oddziały .armi~ gen. Mar· samolot ,,Spittfire". Znaczna ilość sprzętu wo· 

k 1 d ł ma kolo ka jen.nego dostała się w ręce żołnierzy gen. Mar kl wojskowe I policyjne oraz opanowały 0'5a, rozpoczę y zaczepne Zia .a ' ś . h. kosa. Wal,k1' toczą si<> równie'Z w Macedonii i • • • • nału Korynckiego. W szeregu m1eJ1Scowo c1ac -. 
na klika godZ'ln radiostację W Saloni- Te1Ssalii armia demokratyczna odnio1Sła znacz· Tracji. 
kach, skąd nadana została spe_cjalna au-

dycja przez powstańców. Następnie od- Układ fadz·1ecko-bułgarsk·1 działy te wycofały się z miasta w naj-
zupełniejszym porządku. 

75 (10035 

Obrońca Kruppa 

Smiały ten wyczyn wzbudził szaloną 0 przy!aźni i wzaiemnei pomocy pod1lisanv zostanie w MllSkwre 
panikę w Atenach. Przed pałacem króla ' . · . . Z Essen donoczą, że podczas zebrarua ka-wystawiono bataliony „gwardii faszy- SOFIA PAP. - W ponied·ziałek udała się I komunalne i .- -~amenew oraz ~m1st~r h~- tolików, arcybiskup Kolonii kardynał Frings 

drogą powietrzną do Moskwy bułgarska dele . dlu i aprowizaci1 - Dobrew. Delegaqa, kto- zaapelował do aliantów by zrewidowali swą stowsko • monarchistycznej". • 1 M kwt PARYŻ PAP. - Jak donosi agencja Elefteri gacja rządowa .. w skła~ delegacji, na której I rej towarzysz~ ~ksperci, ~odp sze w os e I decyzję w sprawie demontażu zakładów Krup 
Ellada, oddziały partyzantów armii demokra- czele stoi premier Dym1trow, wchodzą: wice- układ o przy1azni, współpracy i wzajemnej pa, wywodząc że zakłady te można zużytk:o-
tycznej opanowały stację radiową w Saloni- premier i minister spraw zagranicznych -Ko pomocy ze Związkiem Radzieckim. wać dla „produkcji pokojowej" 
kach. p 0 pewnym cza1Sie partyzanci W'{{:.ofali larow, minister elektryfikacji - Georgiew, w1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111nnnm11111111 
się bez strat. wicepremier - Popow, minister gospodarki § ~ 

00ln~di1· n1·n!I 'Yf Ua[J·a wo1· rb [lan°-Ka1·-'1°ba i:I-___ : uwa::;;;::::~:.:;:::~:;'.~:::::::~::::::::I::: ~i::--=~--· Uti U U G U ~ ~I\ Y ~ IJI\ fabrycznym, Organizacjom, Instytucjom, Towarzyszom, Czytelnikom 1 wszystkim 
na tk" h f t h lk w Ch" h Przyjaciołom naszego pisma. wszys 1c ron ac wa 1nac ~ :_; 

MOSKWA PAP. _ Agencja TA" dono6ił 'W'lizy-6t'k!ch cztemch front.ach ch.ńskic.h. '\ ~ Z swej strony zapewniam y, i! w d&.i ciągu nlestrudr.enle f niezłomnie 
z Szanghaju, że według n.ade&złych tam wia· Mandżurii oddziały kuomintan9o'W'6kie straclły ~ trwać będziemy na naszym posterunku służby dla rozkwitu Polski Ludowej i dobra ~ 
domoścl s frontu mand:żurskiego, woj6ka c.hiń·\ Siao-Feng-Man, umortliwiaj1tc w ten spo6Ób = najszerszych mas ludu polskiego. = 
sklej armil ludowej koncentruj11 się wokół głó be7lp0średni atak na Czanczun. Po ua>ad.ku Ki· -_§ ~-wnego oś-rodka Mand:żurii, wlelkiego centrum rina, Czunczan je>St jedyni\ ipowa.żn.iejszll baz1t - REDAKCJA „GŁOSU ROBOTNICZEGO„ -
przemysłowego - Czanciunu. Czołówki t~h wojsk Czang~Kai-Szeka. rr1111111111111111111111111111u11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111ft wojsk znajduJll się w odległości 20 klm. na 
południowy zachód od tego miasta. 

Dzień 13 marca był jednym z najgorszych 
dla wojsk reżimowych. W tym dniu lx>wiem 
doniesiono o wlelklch klęskach, do'Z.llanych na 

Ogran·c1enia 
prasy w 

wolności 
USA 

NOWY JORK PAP. - W Stanach Zjedno­
czonych słychać coraz częściej 1Skar9! przeciw 
ko ogrcmkzantu wolno§cl prasy , przez władze 
amerykańskie. Grupa dziennikarzy amerykań­
skich złożyła publiczny protest przeciwko bez· 
względnej cenzurze stosowanej przez amery­
kańskiego rządcę Japonil generała Mac Ar· 
thura i jego sztab. Dep<Htament stanu odmó­
wił wyda~ia pas.z.portu kor€.spondentowi „Dai­
ly Woi:iker", który miał wyjeohać do Pales ~y­
ny. Redak-cja tego pisma zaprotestowała w <le 
partamencie 1Stanu, stwierdzając, że odmowa 
wydania paszportu dziennikarzowi pozostaje w 
sprze<:znoścl z ciągłymi deklaracjami USA. 
temat wolności prasy i wolnej 
formacji. 

Bombowce dla Turcji 
LONDYN PAP. - Agencj<ł Reutera donosi 

z Ankary, że spośród przyznanych TurcJl 26 
lekkich bombowców amerykań1Sk.ich, przyby· 
Io już tam 12 apar.atów, które pl'lotowail Ame­
rykanie. 

Niemcy zaproszeni do Paryża 
Delegacja Blzonii weźmie udział w rokowan~ach nad planem Marshalla 

PARYŻ (PAP.). W dniu 15-go marca roz- nu było zwołanie konferencji krajów mar-, nem działania specjalnego amerykańskiego 
poczęła się w Paryżu konferencja przedsta- shallowskich w momencie, w którym Wa- urzędu administracyjnego i apelował do u­
wicieli 16-tu krajów marshallowskich. Na szyngton miał gwarancję, że plany amery- czestników konferencji, aby ściśle z tnstytu. 
leży przpomnieć, że rząd brytyjski l fran- kańskie nie napot~ają na sprzeciw Zachod- cją tą współpracowali. Zwrócił on uwagę 
cuskl w końcu ubiegłego roku zamierzały niej Europy. Obecnie po konferencji londyń- również na to, że rządy krajów marshallow­
zwołać konferencję krajów marshallowskich, sklej I brukselskiej, w Waszyngtonie panuje skich będą musiały w swej działalności liczyć 
lecz ·Departament Stanu nle zaaprobował za- przekonanie, że plan Marshalla w realizacji się z zobowiązaniami wYnikającymi z planu 
miarów brytyjsko-francuskich. Dopiero obec- swej nie spotka się z oporem kół rządzących Marshalla. 
nic, po odpowiednim przygotowaniu, Depar- Wielkiej Brytanii i Francji. Minister Bevln podkreślił z naciskiem., te 
tament Stanu udzielił swego zezwolenia na Po otwarciu konferencji wygłosił przem6- plan Marshalla po·wi.nien objąć Niemcy za­
odbycie konferencji, która się rozpoczęła w wienie minister Bevin, który ograniczył się chodnie. Mówca podał, że w tej sprawie :ro­
dniu wczorajszym. I do gołosłownego optymizmu. zapowiadając stanie przedstaw}ona na obecnej konferencji 

W kołach politycznych nie ukrywa się, ze „dobre wyniki prac konferencji''. Mówca pod- odpowiednia propozycja. 
jednym z głównych celow Departamentu Sta- kreślił, że kraje marshallowskie będą tere- PARYŻ (PAP.) . Delegacja brytyjska i fran-

W niedzielę, dnia 14-go bm. zakończył życie 
Redaktor Naczelny „Expressu Ilustrowanego" 

Konstanty Bogusławski 
W Zmarłym tracimy oddanego i ofiarnego Towarzysza i nicstru· 

dzonego Bojownika o lepsze jutro. 
• . ZARZĄD GŁOWNY R. S. W. „PRASA0 

cuska przygoto\vały wniosek w sprawie za­
proszenia delegacji niemieckiej na konferen­
cję paryską, wniosek ten został opracowany 
jeszcze na konferencji londyńskiej trzech mo­
carstw, poświęconej sprawom niemieckim. 

Konslanly Boguslaws • 
I 

FRANKFURT, PAP. - W oczPkiv.raniu na 
oficjalne zaproszenie przedstawicieli zachod­
nich Niemiec na konferencję paryską , guber­
natorzy anglosascy - Clay i Robertson -
przeprowadzili w poniedziałek narady w Fran 
kfurcie z reprezentanta.mi rady gospodarczej 
Bizonii. Na posiedzeniu tym wybrano prze­
wodniczącego rady wykonawczej Puendera I 
dyrektora departamentu handlowego Bizonii 
- Erharda, jako delegatów nie:mieckich, któ­
rzy towarzyszyliby przedstawicielom okupa­
cyjnych zarządów wojskowych zachodnich 
Niemiec na paryskiej konferencji 

Starcia z bezrobotnymi 
w Au~tralii CZŁONEK POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ, NACZELNY REDAKTOR „EXPRESSU ILUSTROWANEGO", 

WICEPREZES ZARZĄDU ODDZIAŁU ŁÓZKIEGO ZWIĄZKU DZIEl\TNIKARZY R P. 
po długich i ciężkich cierpieniach zmarł w dni.u 14 marca r. b. 

Zmarły pozostawił w sercach naszych niewygasłe wspomnienie, jako dzielny i niezawodny współtowarzysz pracy 
redakcyjnej podczas organizacji i w pierwszych miesiącach istnienia „Głosu Robotniczego". 

Cześć Jego pamięci! 

ROBOTNICZEGO" 

)~ •' ·_''„'', r ,•' "t.', 

LONDYF'1 PAP. - Z Sydney rlonos: agencja 
Reutera, ze 15 marca policja użyła gumowych 
pałek w pierwszych większych s'c.1 c'.ach ze 
strajkującymii w Que%1and. Podczas pochod11 

na ulicach Brisbane strajkujący wznosili wro 
gie okrzyki pod adresem premiera Queeslan­
du - E. Manlona, nazywając go Hitlerem za 
jego. stanowisko wobec strajku knlejarzy, 
trwaiącego od 5 tygodni. W pewnej chwili 
wywiązały się starcia między pikietami straj 
kujących a pali ;ją. 



OtOS ROB0TNl@ZY1 

dersa1 rok na szpiegów 
Pilecki, S~elagowska i Płużański - skazani na karę śm erci 

WARSZAWA (PAP.). Dnią 15-go marca br. wywiadu oraz posługiwania się fałszywymi z kurierami zagrani<:znyroi oraz przyjmowaniu 
Rejonm>\l'y Sąd Wojskowy w Warszawie ogło- dokumentami. dolarów, iprzychodzących z obcego wywiadu. 
sił ·wyrok w procesie członków działającej w Odnośnie oskarżonego Sieradzkiego Maka· Odnośnie osk. Nowakowskiego Jerzego 
kraju szpiegowskiej grupy Andersa. rego eąd stwierdził m. in„ że jako członek • Sąd uznał za udowodnioną pomoc, jakiej udzie 
Sąd uznał winę oskarżonych za całkowicie informato.r sieci wywiadu Anderaa, dostarczał la.ł on ~;iake obcego wywiadu. 

udowodnioną i skazał oskarżonych: on Pileckiemu materiałów' wywiadowczych o- Przy ferowaniu wyroku trzem oskarżonym, 
F\'ileckiego 'Vitolda. Szelągowską Marię i raz udzielał mu wydatnej pomocy w działa!- skazanym na najwyższy wymia1' kary, Sąd po· 

Płużańskiego Tadeusza na karę śmierci wra.z ności ~piegowskiej i w magazynowaniu broni. za faktem największej zbrodni zdrady nurodo-
0\Skarżonego Różyckiego Witolda sąd uz- wej, wziął pod uwagę ich wyjątkowe napię· 

z utratą praw publicznych i obywatelskich nał winnym dostarczania obcemu wywiadowi cie złej woli i nienawiść do Polski Ludowej 
Pr:"w honorowych na., zawsz~ oraz przepadek pou~nych 1Pań-stwowych wiadomo•ści goS[Jo- oraz fakt zaprzedania się obcemu wywiadowi 
mienia ?a rzecz. Sk!!.rb~ Panstwa. 1 darczych, dotyczących międzynarodowych u- w najcięższym okresie odbudowy państwa. 

Oskarzonego S1eraclzl~iego Mllkaręgo na ka- ! mów i obrotów handlowych RzeczypotSpolitej Odnośnie osk .. Sieradzkieg-o i Różyckiego 
rę dożywotniego więzienia o?:a.z utratę praw · Polskiej. Sąd za okoliczność dodatkowo ich obciążającą 
publicznych i obywatl'l:;;kich praw bonoro- I Odnośnie osk. Kockiego Mak.-syimiliana sąd uznał fakt, że nadużyli oni zaufania Państwa, 
wych na przeciąg lat 5-ciu. I uznał za udowodniony m. in. jego wydatny u- zajmując wysokie stanowiska palli;twowe. 
Oskarżonegn Różyckiego Wito!da na karę dział w mont~wa1.iiu .dróg p:zerzutowych .za- Odnośnie oskarżonych Kauckiego i Jam~m 

150 tysięcy górników 
straiku~e w USA 

NOWY JORK PAP. Okofo 150 tysięcy g6?'" 
ników w amerykańskich kopalnia-eh węgla 

przerwało• w poniedziałek pracę. Powodem tej 
decy2ji jest demonstracyjne udzielenie popu 
cia żądaniu pr2ywódcy górników Lewisa w 
sprawie emerytur dla pracowników kopalń. 
Ognisko str,aj,l.rn znajduje się w zachodniej 
Pennsylwa.n.ii. Górnicy przerwali pracę rów­
nież w szeregu kopalń w zachodniej W:lrgi­
nil, Ohio. Illinois i Kentucky. 

W k lku w•erszach 
Z Bagdadu donoszą, że minister spraw m­

granicznych Iraku, Hamdi Pasza udał si~ dnia 
15 marca samolotem do Damaszku na posie­
dzenie kl'lmisji politycznej Ligi Arabskie,, 
zwołanej dla omówienia zagadnienia Palesty­
ny. 

15-tu I.at więzienia wraz z utrata praw na • graruc,ę, przy]'mowam17 kurierek_ zagra;i1c~- ta - Krzywickiego Sąd, stwierdzając peł.ną 
. . 

1 
t 

3 
h ' - I nych oraz dysponowamu dolarami, przywiez10 świadomość ich kan.taktów z wywiadem An-

przemąg. a -c · . . . , nymi przez emisariuszkę Andersa Jadwigę dersa, wziął również ipod uwagę kh :nieipodle- Agencja CTK donos! z Belgradu, fe pod-
Osk~Onf'g~ ~auck1<>1W Maksynnhana ~el 1 Mierzejewską p<!eud. „Danuta". głościową działalność w okresie okupacji. pisano tam czechosłowacko-jugosłowiańskl u-

1:ur~kiego An.omf'go na k';l,l'ę ~5-tu l~t w1ę-1 Osk. Jamonta - ~rzY:wick.iego Rvszar~a sąd Ferując wyrok dla oGk. Nowakowskiego - kład l<Jtniczy, który przewiduje znaczne roz-
ziema wraz z utratą praw na przeciąg lat j uznał wmnym wspołdziała.ma "! orgamzowa- Sąd wzią łpod uwagę jego skru<:hę i otwarte szerzenie wzajemnego transportu powietrzne-
4-ch. · •niu dróg rprzerzutu zagranicznego, k'<:rntaktów przyznanie się do winy. go i tranzytu nad terytoriami obu krajów • . Oskarżom·go Jamontta-Krz:vv::ickiego Ry- i _______ """' __ .;_ __ ...,;;... ______ ,.;..,.. ______ .;.. _________________________ ...;; __ 

szarda na karę 1!1-ciu lat wiezienia wraz z ' s ł I 
utratą praw na przeciąg lat 3-clt. i u 
Oskarżonegn Nowakowskiego Jerzego na . . 

•• ecie rewolucji węgierskiei 
Uroczqste obchodq. w Budape§zcie karę 5-ciu lat więzienia wraz z utratą 

praw na przeciąg jednego roku. Skazanym 
na kary więzienia sąd zaliciył na txiczet kary 
okres tymczasowego aresztu. BUDAPESZT PAP. Obchód· 100-ej rocznicy ci zagran'czni. Obszerne przemówienie wygło-

. . . . . . ·rewolucji węgierskiej w Budapeszcie rozpo- sił poseł Kewai. który oświad:zył: „Należy 
Delegaci.a polska z wicepremierem K-0rzyc­

kim na czele, przy udziale posła R. P. w Bu 
dapeszcie dr Fiderkiewida, crlonków posel­
stwa polskiego oraz miejscowej Polonii zło­
żyła wieniec przed pomnikiem gen. Be~a. 

Nov1v król Yem~nu 

Odno~me .oskarz~neg? P!1eck1ego Witolda ; częty został otwarciem nowoodbudowanegó przeprowadzić ana·logię między rokiem 1848 
Sąd stw1e:dzil m. m„ ze Jako. płatny rezy- domu Poetofiego, największego poety węgier a o·kresem dz'siejszvm. Wtedy mieliśmy prze 
dent wYWiadu Andersa zorgamzował on na skiego, przy udziale członków rządu węgier- ciwko sohie nie tvlko monarchistyczną dyna 
terenie Pitlsh"i sieć wywiadowczą gromadzącą skiego, goś·ci zągraniczny-:.h i przedstawicieli stię Habsburgów ale i ca,rską Rosję. Dzisiaj na 
I przekazującą ża granicę· wiadomości, za wie- prasy. W godz'.nach popołuoi.niowych prezy tomiast - powietlziaJ wśród burzy o-kł.asków 
rające tajemnice państwowe, wojskowe i go- dent Tildy przyjął na audiencji delegatów - ZSRR jest naszym naijw!.ększym pnyjacie­
spodarcze. za swą działalność szpiegowską I zagra:ii~znych. W imiei;ii~i delegacji czech~sło Iem. LONDYN PAP. - Agencja Reutera dono­
Pilecki przyjmował od obcego wywiadu ko- . wack1ei zabrał głos mm1ster przemysłu F1er- W imieniu delegacji radzieckiej wygłosił I si via Kair, że najstarszy śyn zamordowan~ 

l rzyści materialne w dola.rach Ponadto uznał Jing~r, _który ośw:i,adczył, .żf'. c.zesi i yvęgrzy prz"Cmówienie mars:-ałek zw· ązku Ra.dzieckie- go imana Yemenu: Ahmed, wkroczył w dmu 
. ·· t . powmm przvstap·c do s~1słe1 wspolpracy, go. Woroszyłow. z rnm'enia delegacji pel- 14 n;arca, do stollcy. Yemenu-Sai;iaa. 1 ogł-0-

go. :wmnym przygo owywama zamachu na przede wszystkim na polu . gospodarczym. sk:ej przemaw:ał wicepremier Antoni Korzy- s1ł się :Molem z chwilą gdy pop1era3ące go 
dZiałaczy demokratycznych i wyższvcb fun- „ 0 ... , t i _,_. ł p· 1- ck'i. szczepy wdarły s1·ę do m1·asta, w k·tórym bro-
k j · . . . • , ; ,,.a nasze pans wa - pow e=~a ier mger 

c onanuszy Mlrusterstwa Bezp1eczenstwa ' _ wstąpiły na drogę gospooark' planowej K 1 . . sił się el Waozir samozwańczy następca za-
Publicznego, nielegalnego przechowywania ! i śclslejsza wspóllmaca na polu g.!spooarczym ~bó~ mmacyd jTiym hpunkteml obchodu był po- mordowanego !mana Rozgłośnia Sanaa poda.-

b ni 
i .. . t rl 

1
. b h hi • - pr!Ze gmac em paramentu. Do zebra- ł . Ahm d . uł kr' E •­

ro . amun CJi .1 ~a e a ow ~ uc OwYC : srn:<>rz~. s.przyjające warunki dla z.bliżenia obu nych rzesz publ'.czności przemawiał prezydent a, ze e przyjął tyt „ óla I N.as .... 
oraz posługiwama się fałszywymi dokumen- panstw • I republiki Tildy oraz wicepremierzy Rakoszy Ahmeda wodza wiernych". · 
tarni. W dalszym ciągu ,uroczystości odbyło si~ i Sakassits Szczególnie imponujący widok E-1 Wazi.r został Mesztowany. 

Oskanżoną Szelą.goW1Ską Marię Sąd uz.naf w dniu wczorajszym uroczyste posiedzenie przedstaw!iał pochód part'.i lwmun!istycznej, 
winną udzie1a1Dia wydatnej pomocy obcemu I parlamentu węgierskiego, na które przybył niosący portret R.akosziego, Poetefiego. Ko~iu- OdCZVI Y(ł. B!en• ''OWSkl·e=O 
wywiadowi, zlbierania i opracowywa·nia wia- prezydent Tildy, rlZąd in corpo-re oraz delega- tha, Stalina, Marxa i Woros·zyłowa. "l ~ 
domości wywiadowczycli., werbowania agen- Dni.la 17 marca rb. o godzinie 12-ej w sali 
t6w siatki wywiadowczej oraz przyjmowania CRDK w Łodzi przy ul. Piotrk-0wskiej 243 

~·:;ści ;naterlalnycli. w do.larach od o•bcego I' K o li s TA li T y Bo G us Ł AID s K 1 ~!t~~eb:~:d~:t~ "~~~jcz~0/~:·~~~:; 
lumun fiat ł' i . n n li ' ~~e~~=~l ~tis~!!~~ła;ś~~~;.kowski, b. 

Zw. Zaw. Dziennikarzy R. P. I 
W związku z pogrzebem kol. wicepre'l:esa 

Związku red. Bogusławskiego kol. kol. dzien- ! 
nlka.rze zbierają się dla wzięcia udziału w 
pogrzeble dzisiaj o godz. U-tej przed domem ' 
ialoby - ul. Piotrkowska 134. 

ZARZĄD ODDZIAŁU ł,óDZKIEGO 
ZW. ZAW. DZIENNIKARZY R. P. 

NACZELNY REDAKTOR „EXPRESSU ILUSTROWANEGO" 

zmarł po długich i ciężkich cierpieniach dnia 14-go marca b. r. 

W Zmarłym tracimy oddanego bojownika sprawy S.wiata Pracy. 

Cześć Jego pamięci! 

Jak się dowiadujemy Władtle Sz.kolne 
zg-0dziły się na zwolnienie nauczy::ieli WSZP. 
tkich ty>p6w. szkół 0 godzinie 1 t,30, aby mogł:t 
wziąć udział w wysłuchaniu tak lntera.uj~-
cego odczytu. . 

Wejście bezpłatne i bez uproszed. 
Odczyt zosta·nie powtór:i:ony dla młodile­

ży akademickiej w czwartek, dnia 18 bm. o 
g-odz. 15-ej. 

r. zmarł po długi ei i ciężkiej chore bie, pr .-eżvwszv 57 lat 

Konstanty Bogu.sławski 
Dnia 14-go marca 1948 roku po długi eh i ciężkich cierpieniach 

przeżywszy lat 57 nasz na;ukochańszy Mąż i Ojciec 

naczelny redakt"'r Exoressu Ilustrow'lnego, w1ceurezes Związku• Zawodo­
wego · Dziennikarzy RP. oddział w t.odzi Konsta ty ogus.ła sk· 

Przez całe swe życie był On wytiróbowanym dzidaczem związko­
wym, walczył o prawa polskiego dziennikarza, oył przyje.cielem. młodeg.o 
pokolenia rl7li>nnikarskiego. 

Redaktor- Naczelny ·„Expressu Ilustrowanego'". 

Cześc Jego pamięci! 
ZA.RZĄP ZWIĄZKU ZA W3DOWEGO DZIENNIBARZY RP. 

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 16 marca o godzinie 14-ej z do· 
mu żałoby przy ul. Piotrkowskiej 134 na cmentarz na Dołach, o czym za­
wiadamiają pogrążeni w nieutulonym żalu 

ODDZ1 ,l\ł, w ł,mn:r 

=-
.15 Nadeszło święto pamięci szeika. We-1 

dług legendy zmarł on w maju, w jasne 
połudn:e i chociaż na niebie nie bylo 
ani jednej chmurki, w chwili jego śmier-­
ci sł011ce . przygasło, ziemia drgnęła, a 
wiele domów, w których mieszkali grze 
sznicy, zawaliło się grzebiąc ich pod 
ruinami. 

I Tak opowiadali mułłowie w mecze-
1 tach, przywołując muzułmanów do od-

Przekonajcie się, prawowierni ~~i żałosny wygląd. Chodża Nasredin ci- wiedzenia grobu szeika i złożenta- pa­
ten człowiek jest sparaliżowany i leży cho wykrzyknął ze zdumienia, gdyż uj- kłonu jego prochom, by nie uchodzić za 
bez ruchu już dziesięć lat! rzał niespodziewanie .ospowatą mordę niewiernych i nie podzielić losu grzesz-

Chodża Nasredin przedarł się z płaskim nosem, którą mógł zawsze od ników. 
przez tłum i ujrzał wysokiego, kościs- różnić od tysiąca innych. Wątpliwości nie Pątnicy rciszyli na pokłon jeszcze 
tego mułłę, o złycl1, małych oczkach i mogło być! . przed świtem, a kiedy wzeszło sł011ce 1 
rzadkiej bródce. Krzyczał, wskazując sta Sługa zapewne był już dawno spara- cała ogromna przestrzeń wokół gro!Jni­
le palcem w dół pod nogi, gdzie na no- liżowany, gdyż od długiego leżenia i cy była szczelnie zapełniona lud'l.•ni. 
szach leżał paraUyk. próżniactwa mordi:! jego wydatnie uty- Ale potok ludzki na drogach nie koń-

la. czył się; wszyscy szli pieszo i boso, 
- Patrzcie, patrzcie muzułmanie, ja- Od tej chwili, ilekroć Chodża Nasre- jak tego wymagał staroda\.vny oby::zaj. 

ŻONA, SYN, SYNOWA i RODZINA 

ki on jest nies.zczęśliwy i godny polito- din przechodził koło meczetu - wi- Z oddalonych miejscowości przybyło 
wania, ale po tygodniu święty Bogaed- dział tam zowsze kościstego mułłę o- wielu pobożnych i wielkich grzesrni­
din. z.eśle '.'1u .ratunek i człowiek ten po- raz leżąceqo paralitvka z żal-nc;nym wy-1 ków, którzy mieli nad;:;ieję dzisiaj wyże-
wroc1 clo zyc1a. razem na ospownt<=>i tw.=ir7v. k'tórn k.;ż- brać łaskę Hężowie prowadzili bezpłr- z nadzieją spoglądali na białą kopUte 

.spara.liżowany l~żał z zamkniętymi po dego dnia coraz bardziej nabierała tłu-j dne żony,, starcy wlekli się na szcwd· grobnicv. 
w1ekam1, zachowuiac na twarzy smętny I szczu. · · łach, trędowaci zbierali się w oddali i ~D. c. n.li 
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Hr11z11s tak zwuhle się zaczyna„-: 

Katastrof a spadku cen w Ameryce 
Panlha na qieldzle UJ Chicaqo - H'all·Street traci qlowę • 

ll'idn10 bezrobocia - fJ "resu erq „prosperitg" 

Przemysł wełniany walczy o pierwszeństwo 
We współzawodnictwie tkaczy pracujących 

na 2 krosnach kortowych wyróżniły się w 
PZPW Nr 1: Marla Jaszczyk (147 proc.) 1 
Irena Karbowska (136.3 proc.). W PZPW Nr 
3 pierwsze miejsce zajął Józef Gatner (155 
proc.). Leokadia Bilska osiągnęła 141,6 pro<:. 
Władysław Rozalski uzyskał 132,6 proc. W 

W clqgu krótkich czterech dni rachwiał się 
grunt pod stopmnl go3podarkJ am1;,rykańsklef. 
Katastrofa zaczęła się 4 lutego w ponurej sali 
„Iz'by Handlowef' w Chicago, gdy nagle nno­
towano 6padek cen kukurydzy. Zaraz ipo tym 
&kurczyły si.ę "Znacznie C€ny owsa i żyta. 

W owym dniu, gdy w obs"Zernym hallu lrz­
ł>y Handlowej m.akleny giiełdowi prowadzild 
dr<'l.matyczne dyskusje na temat spadku cen, 
w całym kraju uka:reły 6ię gazety bez cod"Zien­
nycll nagłówków na temat plan11 Marshalla 
ay też walk! z komunizmem. Carnym, tłu­
atym drukiem popstrzon~ strony tytułowe 
krzyoui.ły o ,,kry"Zysie", o „recesji" czy też 
„depr E!l!!ji", A potem, gdy ceny jaj potoczyły się 
w dół, baw€łna gwałtownie potaniaba, a bydło 
•traciło znaczni~ na wartości, panika ogMnęła 
giełdę Na Wall-Street akcje różnych towa­

I 
W związku z gwałtowną znfżką cen, ja­

ka nastąpiła ostatnio w Stanach Zjednoozo· 
"łych, korespondent szwa/carskiej „ Welt­
woche" nadsyła poniższą korespondencję: 

robotników 6tracl pracę„ Nastrój kryzysowy PZPW Nr 35 wysunęli się na cwło: Józef 
odbi}e s i ę również na d"Ziałalności banków I in- Nalewajski (151 proc.), Jan Drewnowicz (148 
stytucji kredytowych, które nie będą kwapić proc.) i Henryk Szymański (145 proc.). W 
się w inwe-stowaniu kapitałów w nowe pned- PZPW Nr 36 Stefan Malinowski, Waalaw 
-s i ębiors twa. Nie będz.ie mowy 0 budowie no- Ebel, Remigiusz Wójcicki, Józef Bednarek l 
wych fabryk. W ten ,sposób ju?: &am strach Michał Habera osiągnęli po 160 proc. Antoni 

cen 11tracili 50 procent pnewidywanych na ten iprzed depresj4 musi zrodzić właściwą depre-
rok "Zysków, nie będą śip i es"Zyć się z zakuipem sję". Tak rozumują pesymiści. Komadzki i Jan Dudek uzyskali po 152 proc. 
maszyn rolniczych i narzędzi. Ruch budowla- Co do jednego zgodni 11ą jednak iiarówno W PZPW Nr 38 uzyskał Stanisła~ Rosiak 
ny się "Zmniejszy, "Zakupy spadną. W efekcie pesymiści, jak i optymiści: Okres pro51perity, 160 proc. Eugenia Rosiak osiągnęła 145 proc. 
produkcja s-padnie, co znów wywoła wzrosf okres pomyślności gospodarczej zdecydowanie I W PZPW Nr 39 wyróżnili się Ignacy Szwan-
bezrobocia. Możliwe jest, że około 6 milionów skończył się w Stanach Zjednoczonych. ke (160 proc.) i Józef Nowicki (150 proc.). 
~ l l' l :ll:' l'll illll l:lll lrl 'll l: l'' l '' l 'l l!l 'I: 1 ·11·1 l"ll!J 11''11'1 il'T 'll' llll':l"llllfl ': l :ll lll lll:ll .ll·' l '• l •. l 1'l .. 1111111111111 11111111m n111m n1111rr1111n1111:·11111:1111'llll llll'll lll :1111•11u1:11:1.111im1 1 l l' l ll lllln ll l lll l l! ll' l ll lll llllTil l! l ll lllll ll l ll l ll l l~'lilTIIUlll lU l ll l HIJl ll l llllll\i l l!l ll l lll" l ii l ll ll !l'' l l lllil O l ll l ll l l l lllll ll'llll'llnl"l :!l l'ID ' 

Bałtyk ~a.czy n.as ze swiatem 

rzystw zaczęły S!Padać. 
HCzy to się ful zaczęło1" - słyszano ze­

wząd pytania. W pytaniu tym zawarty był 
strach pr:zed tym, co Amerykanie jut raz prze­
łyl1. Przed bezrotbodem, pned długimi kolej­
kami :koło kuchni Armii Zbawjeni<'I, która ra­

Polska staje się państwem morskim 
Wydatny wzrost obrotów w naszych portach 

czyła głodnych wodnietą "Zuipą. 
Lea eksperci ekonomiani, wysilając iwą 

wymowę i dowcip, starali s-ię prze.rażonych 
hzdzf przekonat, że „to" jeszcze nie nadeszło. 
Ro7lpoczęły Irlę teri dy-skusje mlęd"ZY facilowca­
mi: czy chodzi! tu o początek okresu trudno­
ści gospodaraych, czy też ta zniżka cen ozna­
cza powrót do normalnej eytuacji t!lpl'Zed 7-du 
I.at, zanim zaczęła się ta hausea. 

W Stan.a-eh Zjedno<:"Zon~h z.atZJnaczyły eię 
ostatnio dwa kierunki: optymistów i pesymi-
1tów. Optymiści rozumują w na5tęipujący spo­
sób: „Ceny żywności były zbyt wygórowane, 
było ło niezdrowym objawem w życiu gospo­
darcrym Stanów Zjednoczonych. Spadek cen 
przywraca dawną równowagę. Gospodynie bę­
dą zadowolone, bo będą miały tańezą żywność, 
państwo zaś będzie mogło reali"Zować po tań­
szej cenie zakupy "Zbo?:a w zwią'lilrn 7. planem 
Ma~hal!a. Ogromne zakl.llpy, aynione p.rczez 
państwo, u-chronią kraj ipned dals'.Ul zni7:ką 
cen. W ten t11pos6'b tleje przedsiębiorstw prze­
mysłowych ~bytnio nie sp!tdną. Sytuecja z ro­
iku 1929 nie povtón;y się". 

Alo peeym!śd wyc!ąg.ają ze 'lllli1d cen na­
etępujące wnioski: ,,skutkiem 8lpad!k.U cen bę­
d'Z'ie zmnieje:zen.ie zakupów na rynku ,.,._ 
'Wllętnnym. Rolnicy, lttóny na ostatniej miżce 

• 

Zegluga morska /!'Nit najtańszą farmą trllilSportu. ZwJększenie obrotów morskich ułat­
wia więc EKSPANSJĘ HANDLOWĄ każde go państwa i .1większa jego moillwoścl konku· 
rencyjne. 
Obroty towarow€ GdynJ i Gdańska wynto-

w r. 1946. Oznacui to wzrost o 26 proc. w dą-
Z ilości tej pnypadało na wywó"Z 2,8 mLl. t. 

wywóz o bllsko 30 procent. Pnyw6z ksztalto­
się struktura pnywozu. Udział transportów 

&ty w r. ub. 9,7 miliona ton W<>•bec 7,9 mil. ton 
gu jednego roku. 

W porównaniu 'Z rokiem poprzednim wzrdsl 
wal się na potlomle :z roku ub. Za to zmieniła 

fPrzeiDysl ~!k~~~e~~:1c!!ies~!0z!~!acza plan 
Obok pnemysłu wełnianego d bawełnia· 

1ego, które w ub. mies. przekroczyły plan 
w dość "Znacznym stosunku, wykonały rów­
nież plan z nadw}rż'ką: przemysł włókien 
łykowych, jedwa'bnkzo-galanteryjiny, dzie­
wiarski, konfekcyjny, wlókien szluc'l'Il.ych 
oraz roszarń lnu i konopi. 

Przemysł wlók~en łykowych wyproduko­
w.a~ ponad plan 300 tysięcy m tkanin llllia­
'Ilych f 180 tys. m tk!llllln jutowych. Przę­
dzalni!& wykonaly plan w· około 115 proc. 

Przemysł jedwa.bnfczo-galanteryj!Ily wy­
produkował 75 tys. m tk:Mrln jedwabnych 
i drlesdirfri tygoięcy metrów dnnych artyku­
łów ponad iplan. Przemysł dziewiarski wy­
produkował w lutym -4.24.2.000 sztuk wyro-

bów d"Ziewiarsk:ich, wykonując pilan (w sztu­
kach) w 116,2 proc. Pnemysł konfekcyjny 
wykonał w ub. m. 870.000 61Ltuk konfekcji' 
ponad plan. Przemysł włók~en 11ztucmych 
wykonał plan z niewielką l!ladwyżką, a ro­
szarnie lnu i konopi wykonały plan w 100,2 
proc. 

Jedyną braill2ą, która w ubiegłym mie­
siącu nie dopisała, była Dyr€kcja Artykułów 
i Tkanin Techn., która plaai (wartości we­
dług cen bieżących) wy'kon<'lła w 99 proc. 

Ogółem biorą<:, wykonał przemysł wló­
kie:nnday w miesiącu lutym aw6j pia.n rpro· 
dulocyjtny a mac=ą nad~ą, da~ kra­
jowi setki łyeięcy !k!llogramów vrzęd"ZY 1 mi­
lliOlll metr6w iponad plan. 

s rawie pewne o listu do re akcji 
Wewnętrzne współzawodnictwo w PZPll' Nr 39 

N!e wiem, jak ta sprawa wyg1~da. .,, dln· 
aydl redakcjach - dla. naa Usty Czytemlk6w 
•Il wa!khn głoaem. Listy obowiązują n.as nie 
tYJko do o~wi.ed'll, ale w wielu W}'lpadlm:h 
do anal!rzowanla i 1Pnedyskutowarua porusza­
nych w nich zagadniei'l. 

w obronie honoru fa'bry.ld. Niemniaj :n.aLefy 
etwierdzić, :le artyikuł llll!JS2 nie mijał się rz praw­
dll. Współzawodniictwo wewnętrzne w Wa· 
ezydi zakł4dach fest a/abo rozwltnfęte. Na 
„dw6jld" pneszli zaledwie -4 tkacze (z ogól­
nej liczby 160). T.aki etan był w pierwszych 
dniach marca. Reirolucje, które poniżej publi­
kujemy, obCYW!ązu/q Was tym bC!JI'dzlef do Jn-

tenaywnego orga.nlzowa.nia We<Wnęt.rsnego 
w.s.półzawodnlctwa. Zaj!lć ai11 tym ipowininy 
przede wszystkim Ioola par0ty}M PPR J PPS. 
Współpraca ipo t„j Und! s dyrekcj11 i Radą Za­
kl.adową będzie gwarancją Was:rego zwydę­
l'twa. Tego Wam Da.sza redakcja ży<::rr. Po­
możemy Wam w tej wielkiej pracy. 

B. Beatus. 

UN\RRA zmalał z 55 proc. w r. 1946 do 912 pro· 
cent w r. ub. Transporty te pn}'lpadały zresztą 
przede wszystkim na pierwszy kwe'I'bał. Z tego 
wynika, że przywóz noo:i obecnie co.raz sJJnief 
opiera alę na normalnych wanmkach wymfa­
ny hCJltJdlowef. 

W coraz wyt.!zym atosunlru własnym! .tła­
mi I własnym pieniądzem fXl8paka.feillśmy nasze 
potrzeby. 

52 procent pneładunków moTI!.ld.ch ipnypa.· 
dało w r. ub. na Gdańsk, .a 48 procent na Gdy­
nię. Przywoziliśmy przede wszyetik:im: rudy 
i p.iryty (61 procent), nawo"Zy sztucrne (8,4 pro­
<:€nt), bawełnę, celulozę, zboże, ryby, ropę naf­
tową I drobnicę. Najważniejszą pozycją wy• 
wo-.ru był węgiel eksportowy ·i bunkrowy ora11 
koki! (łącwle 92,8 proc.). Dalsze miej5'Ca zaję­
ły: cement (2.157 ton), cukier (68.000 ton), só.1 
(16.000 ton), żelazo, wyroby metalowe itp. 

Sól J cukier są nowymi pozyc.famf w na· 
azym eksporcie morskim. 

Tran"Zyt przez oba iporty w r. 1941 wynosił 
w przywozie 700 tysięcy ton, a w wywozi• 65 
~ięcy ton. Porty nasze pośredniczyły równie.i · 
w o'brocle pomię<fay hajami Europy Srodk.o· 
wej i. :Południowej (Ozechosłow.acja, Węg:ry 
itp.) a krajMili &kandyna'W$ld~ (!Norwegi-a 
1 S'.ZWecja) orai Pinl.andią. 

Odbudowujący się port 'W' S'z-czeeinie pme­
ładował w 11:. ub. 730.000 ton :towaTów. W ruchu 
tran"Zytowym przeładow.ano tu 37.000 ton, z c:z• 
go wl~ć atanow1ły węgi61, ruda ł złom • 
W r. b. w :związ.'lro J aktywlzac/ą rejonu Szcz9-
clna.. winny w.zrosnąć w 1111a.oznym •topniu 
obroty tego portu a w plel!Wasym nędz/• trCJ11· 
I}'towe. 

Po:zo.iał• pol8łe portJ' ni• edgryweły ,._ 
•M:H w r.ub. poważnlejnej roli "W' Mnym 
handlu mor6kim, a.le i tu cyfry wyk~mJłl .tałł& 
tendencjfł roxwojową. 

Z roku na rok rośnie udzfal .handlu mQMlcl„ 
go w .na9zym handlu zagranlcmiym a 500-kJlo­
met.rowy do.stęp do mena daje nam mobu>Ad 
szeroJcfego oddechu w nC1>11:ief polJtyce hcmdlo-
wej. Lem. 

S:pecja.lnl• WZ!U6zył mnie 'króciutki list, 
otrrymany w dniu uroczystym - w dniu wy­
d.a.nla 1000-go numeru „GłOdlu Roibotnlczego", 
od towanysry z PPR d P.PS 'P'ZJPW Nr 39. 

Oto jego treAć: 
„W marcowym numerze „Glosu Robot­

niczego" ukazał sJę,artykuł tow. Bootus, 
lc.rytykujący kierownictwo, Radę Zaklado­
wą I koła partyjne naszych zakładów za 
:>rak zaflnte.resCYWanla ruchem współz.awod­
nlctwa, rozwf}-0.jącym się na terenle całego 
kraju. W odpowfedz! na ten nfesłu.smy 
z-0.rzut pozwalamy sobie przesłać dwie re­
r.olucfe, W!Zywające do wyklgu pracy mlo­
dzlet górniczą kopalni „Eminencja" oraz 
wlókntmizy PZPW Nr 30 w Zglerzu, z proś­
bą o zamieszczenie Ich w Waszym pHmte". 

ny, broczący krwią, zupełnie osłabiony. Nle-
4 mlec wyciągnął z kieszeni mund\lru fajkę, na­

bił ją czarnym tytoniem 1 zapalił. Ale na 
wszelki wypadek automat stał obok niego. 

Następują podpisy sekretarzy kół PPR 
ł PPS oraz iprzewodniczącego Rady Zakł. 
Drodzy Towanys:zel Podajemy do wiado­

mości ipubliCZ:JJ.ej, że "Zawi€racie umowy 
o współzawodnictwie. Pragniemy jednak pod­
kreślić, że artykuł, krytykujący wasze zakła­
dy, ni€ był napisa:ny z inten<:ją obrażenia Was. 
Szczerze ucieszyliśmy się faktem, że kierow­
nictwo partyjne i Rada Zakładowe 6tają 
l•llllilllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllllllllllllll 

Pauli. 
Co jest, do cholery? zawołał głośno f - Gdzie jest twój sztab? łamaną ruszczy-

zną zapytał pułkownik. Jeniec milczał. Od­
otwartych drzwi u- d~hał ciężko, prawie nie patrząc na pu!ko­
oberlejtnanta von wnika. 

Przez szparę nawpół 
kazała się blada twarz 
Schtrema. , 

- Partyzanci, pułkowniku! Szepnął z wy­
raźnym niepokojem. 

- Zwariowaliście chyba, mój drogi? Wszę 
dzie widzicie partyzantów. Już po raz pią­
ty w ciągu dzisiejszego dnia alarmujecie mnieo p. ąknv dorobek pracy w ten idiotyczny sposób! Zapominacie, do 

l6d k. RT O · ł kroćset diabłów, że jesteście nie panienką na Z le ; wysuwa s·e na ClO D wydaniu, lecz oficerem niemieckiej służby wy 
W Skali OgÓIOOhaiOWe 1 

wiadowczej. Czy ma wam o tym przypom-
W nled"Zlelę w obecności ipre"Zesa Zarządu nieć ktoś inny prócz mnie? - Oburzył się sro 

Głównego RTPD 'l Wars"Zawy, tow. Zemi:sa, dze pułkownik. 
odhvło się walne doroczne zebranie <:"Złonków Ale tym razem von Schtrem miał jednak 
łódŻkiego oddziału RTPD. rację. 

Na zebraniu tym podsumowano piękny do- To byli naprawdę partyzanci. Korzysta-
robek pracy łódzkiego oddziału, który stanowi jąc z zapadającego już zmroku, przekradli stę 
Jeden z najowocniej pracujących wśród !SO illl- i zaatakowali n agle dozory niemieckie. Wy­
n ych, rozrzuconydt po kraju oddziałach. Spe-
c jalnie dużo miejsca poświęcono sprawie Jet- wiązała się krótka strzelanina. Niemcy w po-
:nich wczasów, które obejmą w tym roku swym rę się rorientowali I atak partyzancki został 
zaaięgiem 60.000 dzieci. W akcji leczniczej po- odparty. Zniknęli w gąszczach sąsiedniego 
wa'in ą pozvcją będzie otwarcie w Otwocku -sa- wąwozu. Tylko jednemu z nich się nie po­
n a tori um dla dzieci. wiodło. Wycofywał się ostatni, trafiły go ku-

Po udzieleni u absolutorium ustępującemu le niemieckie i osłabiony, na chwilę stracił 
-zarządowi, doko n ano wyboru nowego, w 5klad przytomność. Osunął się na ziemię i w tym 
którego weszli ob. ob.: Ale towa, Bacll'lewski, właśnie momencie poczuł, jak chwyciły go 
Duniakowa, Dy raga, Keler: Ken~rak, Kulińsk~. rece szwabów. 
Mucha, Pi:W?warska, :-vasiiews:ki i. Zuk?wski. Jeńca przyprowadzono do sztabu. 
Zastępcami ich zostali ob . ob.: G~iewski •. Ka- stał przed pułkownikiem 1'auli, chwiejąc 
m enc i Zaczek. Delegatami na ziazd ogolno-\ . . . 
polski, jak i odbędzi e się w Warszawie, będą się na nogi!ch. .Byl Jeszcze nawp?ł przytom-
ob. ob .: Al e towa, Bierzwiń-ska, Duniakowa, Kel- ny. Ten wysoki , barczys ty człowiek odzr<-
łe r , Pietrasiak, Piwowanska i Słofl. czał się zdecydowanym wyrazem- twarzy. 

W tym wła~nle momencie do pokoju nagle 
wszedł adiutant pułkownika. Wyprostował 

się służbowo, stuknął obcasami i powiedział 
metalowym, bezbarwnym głosem 

- Melduję posłusznie, przybył major von 
Launltz. Czeka w przedpckoju i prosi o na­
tychmiastową audiencję. 

- Nareszcie! wyrwało się mimo woli, puł­
kownikowi, - prosić, rlatychmiast prosić do 
mnie! 

Spojrzał na partyzanta i rzekł niedbale: -
Odprowadzić do piwnicy. Będę go wkrótce 
potrzebował! 

Popychany przez żołnierzy, jeniec opuścił 
gabinet. Był już u kresu sił. Gdy przestą­
pił przez próg runął na podłogę. Stracił przy 
tomność. Bs~owcy podn!eśli go z zi€mi i za­
ciągnęli do jakiejś ciemnej komórki, znajdu­
jącej się w końcu korytarza. Gruby, czerwo­
ny na twarzy podoficer ruchem ręki kazał 
odejść żołnierzom. Był pewny, że da sobie 
radę sam z tym wyczerpanym do ostatnich 
granic człowiekiem. Rozkaz, wydany przez 
von Schtrema był lakoniczny: Nie spuszczać 
oka z jeńca. 

Pamiętając o tym rozkazie, esesowiec 
wszedł do komórki I usiadł na stosie worków, 
które się piętrzyły na podłodze tej prowizo­
rycznej celi. 

Spojrzał na jeńca i uspokoił się. '1\:Ta po­
dłodze u jego stóp leżał człowiek nleprzytom-

Partyzant leżał na podłodze prawie nieru­
chomo. Miał zamknięte oczy, i gdyby nie sła 
be jęki, które wydawał od czasu do czasu moż 
na byłoby go wziąć za trupa„. 

Czas upływał. Esesowiec wypalll fajeczkę 
i sięgnął po nową porcją tytoniu. Lecz chciał 
przed zapaleniem pr"Zeczyścić swoją fajkę. Za­
uwaeył na podłodze kawałek jakiegoś zardze­
wiałego drutu 1 sięgnął Po niego ręką. Mu­
siał się nachylić, mimo woli tracąc z oka nie­
przytomnego partyzanta„. 

I tu się stało coś ntespodztewanego, Nagle 
esesowiec pOC"Zuł, jak czyjeś stalowe ręce 
chwyciły go za gardło. Nie miał czym oddy­
chać, nie mógł krzyknąć lub zawołać na po­
moc.„ Trwało to zaledwie kilka sekund., 

A po tych sekundach cicho otworzyły się 
dl"Z'Wl. komól"ki i wyśli'Zgnęła się na "Zewną tr:i: 
wysoka postać, ubrana w mundur niemiecki. 

Chłód metalu automatu do reszty przywró­
cił przytomność jeńcowi. Poczuł się pewny, 
trzymając w rękach broń. Wiedział, że !ego 
tycie zależy całkowicie od własnego siprytu :I 
szczęścia. Rozejrzał się dokoła. Na koryta­
rzu nie by;ło żywej duszy. Cicho i bezszelest­
nie stąpając na palcach zbliżył się do drew­
nianych schodów, prowadzących na dól. Za­
trzymał !!ię na sekundę. Popatrzył w górę; 
dokąd również prowacziły schady. Nie, le­
piej szukać schronienia na strychu. Na dole 
z pewnością jest warta. 

Za kilka sekund jeniec już był na strychu. 
Było tu ciemno i nieprzytulnie. Usiadł na sto 
sie rupieci, aby odetchnąć. Przez małą szparę 
zauważył smugę światła. Zbliżał się instynk­
townie do tej szpary i nagle usłyszał czyjś 

głos. Przyłożył ucho i doleciały do niego zna 
czące słowa: 

„„ .Otrzymałem depeszę, z Berlina od wa­
szego szefa, sygnalizującą o waszym przyby­
ciu majorze Launitz!.„", / 

(D. c. n.} 

• 
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Wielki . konkurs ,,Promyka'' 
Kochane dzieci! Obejrzyjcie te obrazki i pomyślcie, co przypominają wam przedstawione 
na nich rysunki? Otóż każde z Was już napewno domyśliło się, że rysunki te wyobrażają 
treść jakiegoś opowiadania lub bajki. Należy odgadnąć i podać nam tytuł utworu oraz naz­
wisko jego autora lub autorki, wyciąć rysunki i napisać pod ni mi, co one mają przedsta„ 
wiać. - Odpowiedzi te nad'syłajcie do redakcji „Promyka" - do dnia 31 marca r.b. włącz­
nie. Te z was, które nadeślą ładnie i trafnie ujęte odpowiedzi - otrzymają w nagrodzie 
po pięknej ksią:.tce _ 

) 
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,ladwląa Siehiersha --
p ko e Marksa i Engels 

ifesl ·• o n1slyczn 
Już nieraz mówiono, że historia rozwija się 1-------------------------------·----------

nierównomiernie _ bądź wlecze się ospale, to I 65 lat temu zakończył życie genialny rewolucjonista i myśliciel, twórca teorii ma-
botniczej, tchną dziś ,,myśli przewodnie" so.. 
cjalistów francuskich, belgijskich wyTZekają­
cych się obrony suwerenności narodowej w 
imię niby internacjonalizmu, a faktycznie W 
interesie imperializmu amerykańskiego. 

znów z zawrotną szybkością nabrzmiewa wy_ terializmu dialektycznego ~ Karol Marks. 
darzeniami rodząc nowe treści społeczne kul- 65 rocznica jego śmierci zbiega się z rocznicami dwóch doniosłych wydan.eń, zwią-
turalne. Do takich należy rok 1848. Jak po- &anych na zawsze z nazwiskiem Marksa: ze stuleciem Wiosny Ludów i stuletnim jubi-
wód:!: wiosenna rewolucja rozlała się w srere- leuszem „Manifestu Komunistycznego". 
gu krajów Europy. Czyn rewolucyjny uświęci­
ła myśl rewolucyjna. W lutym 1848 r., gdy na 
barykadach w Paryżu zwyciężyli robotnicy, 
ukazał się „Manifest Komunistyczny" Marksa, 
Engelsa - teoretyczny wyraz pragnień 1 celów 
walki klasy robotniczej, którym na imię so­
cjalizm, komunizm. 

.Jako protest przeciwko krzywdzie człowieka 
zrodziła się idea socjalizmu. W jego hi

0

storii 
wiekowe] Manifest Komunistyczny jest eta. 
pem przełomowym. Z mgieł utopijnych ma­
rzeń socjalizm wkroczył na drogę oświetloną 
promieniami nauki Dziś, po stu latach, gdy 
idee Manifestu Komunistycznego tętnią ży­
ciem - trudno przecenić jego znaczenie. 
W światopoglądzie klasy robotniczej sformuło­
wanym w Manifeśde Komunistycznym zary­
sowują się zręi:iy nowej ery i nowej kultury 
ludzkości. Są epoki i kraje, które jak słupy 
graniczne podkreślają postęp ludzkości. Staro.. 
tytna Grecja - kolebka naszej kultury. Upa­
dek potęgi imperium Rzymskiego i narodzi.ny 
chrześcijaństwa. Epoka Odrodzenia, huma­
nizm, reformacja - zwiastują schyłek śred­
niowiecza i początek nowej ery. Wiek Oświe­
cenia we Francji toruje drogę Wielkiej Rewo­
lucji z jej szczytnymi hasłami - wolność, 

r6v, ość i braterstwo. Bojowe hasło Manifestu 
Komunistycznego - proletariusze wszystkich 
krajów łączcie się - zapoczątkowuje okres 
walk proletariatu o socjalizm, o nową kultu­
rę ludzkości. 

Manifest Komunistyczny jest nie tylko dzie­
łem Marksa, Engelsa, lecz i dzięcldem hi­
st.orli. Tylko w ustroju kapitalistycznym z mi­
lionową armią najemnych robotników, którzy 
jak głosi Manifest Komunistyczny ,,nie mają 
nic do stracenia prócz swych kajdan. Do zdo­
bycia cały świat" - powstają realne możli­
wości do walki o socjalizm. Tkwiąc w życiu 
Manifest Komunistyczny wskazuje realną, ży­
ciową perspektywę socjalizmu. Zasady Mani­
festu Komunistycznego przetrwały do dziś, bo 
od- urodzenia towarzyszy im żywy oddech hi­
at«.li. 

WYZWALAJĄC !IEBIE, PROLETARIAT 
·• WYZWALA LUDZKOSO 

Ta podstawowa myśl Manifestu Komunt.. 
~ego jest najlepszym świadectwem jego 
fłęboko humanistycznej treści. Nie od- dziś 

wrogowie marksistowskiego socjalizmu oskar. 
tają go o szerzenie nienawiści klasowej - za.

1 miast ogólno-ludzkiej wszechstronności. 
Wszystko to nie ma nic wspólnego z marksiz- 1 

mem. Walka klas została odkryta przed Mark-1' 
sem. Manifest Komunistyczny stwierdza nato­
miast, że walka proletariatu z burżuazją za­
kończy epokę społeczeństwa klasowego. Wiel­
ka misja dziejowa proletariatu wobec ludzko­
ści ujawniona poraz pierwszy w Manifeście 
Komunistycznym, właśnie na tym polega, że , 
proletariat grzebiąc ustrój kapitalistyczny, wy I 
zwala wszystkich ludzi z niewoli ucisku kla­
sowego, Wtedy dopiero, jak powiada Engels -
„„.człowiek wychodzi ostatecznie, w pewnym 
sensie, ze świata z;wierzącego i od zwierzęcych 
warunków bytu przechodzi do rzeczywiście 

ludzkich". 
W walce z taszyzmem kfasa robotnicza za­

jęła czołowe miejsce zarówno w ponoszonych 
ofiarach jak i w kierowaniu walką. Francuska 
partia komunistyczna otrzymała zaszczytne 
miano ,,partii rozstrzeliwanych", bo z jej sze­
regów jako partii walczącej najwięcej ginęło 
ludzi. Ruch robotniczy przewodził ł."Ohater­
&klej walce jugosłowiańskich part~zantów na 
czele z Broz Tito. Zbratane partie robotnicze' 
zc.<S.lnentowały obóz demokracji w Polsce i ' 
przewodziły w walce z okupantem. Wreszcie I 
polityczna, techniczna i moralna siła Zw. Ra_ I 
dzieckiego zadecydowała o zwycięstwie nad 1 

faszyzmem. 
Czyż może być lepsze zadokumentowanie 

nieśmiertelności przewodnich idei Manifestu 
Komunistycznego, który właśnie zapowiedział,. 
wyzwoleńczą misję klasy robotniczej? 

Potwierdza to również i drugą wielką myśl 
M. K., że wyzwolenie klasy robotniczej może 
być dziełem rąk tylko samych robotników. 

INTEilNACJONALIM I PATRIOTYZM 
Brate.·stwo uciskan:yd1, międzynarodowa, 

więź robotników dumnie zapowiedziana w' 
Manifeście Komunistycznym dziś jest naj­
głębszym wyrazem nie tylko politycznych za­
sad ruchu robotniczego, ale i wyższej moral­
ności robotników. Wilcze prawo silnego, nie­
nawiść rasową i narodową, krzewioną przez 
kapitalizm, proletariat zastąpił t·raterską so­
lidarnością wszystkich ucisk<mych białej, 
czarnej czy żółtej rasy. 
. .,Robotnicy nie mają ojczyzny" - powiada 

M. K. Te słowa wywołały !~winę oskarżeń 
przeciw ruchowi robotniczemu za jego rzeko­
mo antypatriotyczną postawę. i spowodowały 
najwięcej może fałszywych interpretacji 

A przecież to zdanie .ma tylko jeden okre­
ślony sens. A mianowicie - każdy ustrój ka­
pitalistyczny pozbawia miliony ludzi pracy 
pewności jutra, spycha na dno nędzy, skazuje 
na ciemnotę. I tylko w tym znaczeniu robot­
nicy nie mają ojczyzny. Bo właśnie w M. K. 
jest podkreślona misja narodowa, patriotycz... 
na klasy robotnic?.ej ".„walka proletariatu 
przeciw burżuazji jest przede wszystkim wal­
ką narodową. Proletariat k<:żdego poszczegól­
nego kraju musi, rzecz naturalna, rozprawić 
się przede wszystkim ze swoją własną bur-
żuazją". 

Mani!est Komunistyczny przetrwał czas, 
żyje dalej, zapładnia ruch robotniczy wiarą w 

weg-0 Polski. W dniach rewolucji 1848 r. i zwycięstwo, twórczym światopoglądem. 
ukazania się M. K. robotnicy Paryża demon- Filozofia i socjologia, ekonomia polityczna i 
strują w obronie niepodległości Polski. ~trategi.a walki proletariatu, krytyka kultury 
W 1864 przy założeniu 1-srej Międzyn.arodów- t·urżuazyjnej i zręby kultury socjalistycznej 
kl podniósł się międzynarodowy głos protestu _ wszystko to zwarło się_ w jedną całość, któ­
robotników przeciwko niewoli narodowej Po- rej nazwa _ socjalizm naukowy. 
laków w obronie powstania 1863 r. M. K. uczy, oskarża i wzywa do walki. 

Dziś ruch rob:itniczy Polski w czynie reali- Trzeźwa analiza naukowa i krytY'ka kapita­
zuje swą wielką misję patriotyczną prrewo- lizmu łączy się w nim z pafosem rewolucyj­
dząc w odbudowie kraju. To wypływa nie nym. Zwarta myśl z pięknem formy literac. 
tylko z potrzeb i tradycji własnego narodu, kiej. Wiemy do czego dążymy - to stanowi 
lecz wiąże się z tradycją międzynarodowego niezwyciężoną siłę, to zespala rozbite szeregi 
ruchu robotniczego, który był żarliwym i robotników w jednolitym, marksistowskim 
konsekwentnym obrońcą naszej wolności na- ruchu robotn!czym. Ta jedność w oparciu o 
rodowej. Internacjonalizm i patriotyzm - marksizm stanowi dziś siłę ruchu robotni­
harmonijna jedność tych wielkich ludzkich czego Polski, dżwigającego kraj przez wspól· 
dążeń, uczuć i celów zespala się w ruchu ro.. ny wysiłek zbratanych partii PPR i PPS. 
botniczym. Nieśmiertelna zasługa M. K. pole.. Obchodząc stuletnią rocznicę Manifestu Ko. 

ETAP ROZWOJU ga właśnie na tym, że ukazał jedność naro- munistycznego pamiętajmy, że i dziś to nie-
Etapy rozwoju myśli marksistowskiej i mię- dowej i międzynarodowej drogi w walce o wy- śmiertelne dzieło Marksa i Engelsa przy. 

dzynarodowego ruchu robotnicz-=go sprzęgły zwolenie klasy robotniczej_ i całej ludzkości. I św1ieca nam w naszej walce i pracy. 
się organicznie ze sprawą wyzwoleria narodo- Dlateg~ obłudą, maskującą zdradę sprawy ro- Jadwiga Sielderska 
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24.IV otwarcie Międzynarodowych Targów w Poznaniu 
'64 państw zapouiedzialo swój u zial 

Zapewnione kwatery - U~askonalona komunikacia - Liczne YJitowiska i atrakcje 
W dniu 24 kwietnia br. nastąpi ot'ł:arcie 

Międzynarodowych Targów w Poznaniu. Jak 
zwykle, ta1c i w tym roku, ta powaŻina dIIllpre­
za niewątpliwie ściągnie w mury Poznania ma­
sy zwiedzających z terenu całego kraju i za­
granicy. Dla przyjęcia napływu gości kierow­
nictwo M. T. w Po'Zlilaniu poczyniło odpowied­
nie przygotowania. Specjalne Biuro Kwate­
nmkowe zajmie się ulokowaniem gości, przy­
byłych na Targi. Nowoczesny hotel turystycz­
ny, wypo.sażony w 2000 łóżek, zapewni noclegi 
pmyjezdnym. Poza tym mobilizowane .są kwa-

tery w hotelach 1 pry-Watnych mieszkalll.iach, I stami Polski. Aby umożliwić jak- najszerszym 
<rozsiane w różnych ipunktach miasta. warstwom ludności odwiedzenie Poznania, 

W czasie trwamia Międzynarodowych Tar- w tym cza<Sie Orbis zorgani.zuje masowe prze­
gów Poznań będzie miał połączenie lotnicze jazdy. Zwiedzający Targi Międzynarodowe 
z Paryżem, 13€-rlinem, Pragą i Sztokholmem. i wystawcy korzystać będą w drodze po·wTot­
Poza tym większe centra handlowe uzyskają nej z 66-procentowych zniżek kolejowych, Nie­
w tym czasie połączenie lotnicze z Poznaniem. zwykłe powodzenie zeszlorocznyich Targów 
Z tego udogodnienia komunikacyjnego korzy- Międzynarodowych w Poznaniu sprawiło, że 
stać będzie i Łódź. Ministenstwo Komunikacji w roku bieżącym powierzchnia wystawówa 
wystąpiło jui z wnioskiem o uruchomienie po- została powiększona i wynosić beidzie 225 tys. 
ciągów dodatkowych w czMie od 24 kwietnia metrów kwadratowych. W tegorocz:nych Tar• 
do 9 maja między Poznaniem a większym.i mia- gach Międzynarodowych w Poznaniu, poza 

I 

Kobie v p zodujo; w pracy 
Pomnożenie wysłłk6 do 1-go Ma!a 

W tych dnia.eh w §włetlky Komitetu 
Łódzkiego PPR odbyła się odprawa ak1y­
wu kobiecego 1 wspól!Z.awodnt.cz.ek pracy 
z tereniu miasta Łodzil z udziałem klerow 
nika Wydziału KobiecC9o KC PPR Poslan 
Id Edw. Orłowskiej. Na zebraniu tym za. 
padła następująca uchwala: 

„Aktyw kobiecy m. Ło<lzi :z udziałem 
przodownic pracy stwierdzając swe zdo­
bycze, osiągnięte we współzawodnictwie 
Jm. 8-go Marca uchwala: zmobilizować 

Dalsze • 

siły, teby do 1-go MaJa fes7JCZ41 ~ 
mlł!IY kobiet włączyć do współzawodni­
ctwa mnożyć szeregi prz-0d-0wnic pracy, do 
łożyć wszelkich starań, by co dzień reali 
:i:ować hasło: więcej, lepiej, oszczędniej. 
Przyczynić się do tego, by przodownice 
prat y były otoczone jaknajwiększą opie­
ką, by systematyczru!e podnośclć pwJom 
wtksZ:tałcenia ogólnC9o i świadomości ko­
biet przodownk pracy, które muszą być 
wzorem i kroczyć w pierwszych szeregach 
aktywistek społea:nic". 

• zyczen1a 
100-nego numeru „Glosu„ 

Robotn·icy P.Z.P.O. im. Strzelczyka 
do Redakcji „GŁOSU" 

Z okazji uka."Lania się 1000-nego nameru „Głosu Robotniczego", w ilr1ieniu Załogi 
Koła. Partyjnego P.P.R. wyrażamy szczere uznanie za zwycięskie przebycie ciężkiego 

etapu. 1000 n,umerów „Głosu" - to bicze dla reakcji, to zmaganie spekulacji, nadu­
żyć, korupcji - z jed,uej strony, a z drugiej strony - to potężny oręż walki robotnika, 
chłopa I Inteligenta pracujl!_cego o lepsze jutro, o Polskę demokratyczną. -

My metalowcy, to wprawdzie znilmma część proletariatu łódzkiego, jednak w każdej 
cięższej sytuacji, czy w walce o po')rawę bytu, czy też przeciwko .rlejednokrotnym blu. 
rokrat:vcznym pociągnięciom władz n.adrzednych-szukaliśmy zawsze oparcia w „Glo-

de Robotnlc:zym" I znaleźliśmy go w niejednym z tych 1000.a numerów. Smlała i od· 
ważna krytyka niewłaściwych posunięć. a z drugiej strony pochwała dla wyróżniają­
cych się w pracy metal1>wców - obrabiar owców, za.wsze znalazła się na lamach 
.Głosu Robotniczego". Również w walce na odcinku politycznym, czy to o wzmocnie­
nie jednolitego frontu, czy też w okrele przedwyborczym przeciwko V-tej kolumnie 
P.S.L.-owskiej, widz;eliśmy cz.ołówkę naszą w „Głosie Robotniczym". 

1000 numerów „Głosu" - to 1000 dni wytęioncj pracy I walki o odbudowę kraju, 
o utrwalenie demokracji, o wykona.nie planów produkcyjnych, o rutłl wielowarszta. 
toWY. o poprawę bytu klasy pracującej, to walka o wykonanie pierwszego pia.nu 3-Ie­
tniego odbudowY gospodarczej Polsld 

1000-ny numer „Głosu Robotniczego"-to Jest święto nie tylko P?'MIOwników RerJakcJl, 
nie tylko pracmvników przemysłu włóki enn!czego ale również metalowców, którzy 
tak jak przed wojną pretendują do miana czołówki klasy robotniczej, dzięki swej za. 
dętości, uśwladomieniu I ofiarności w pracy i walce o demokral'Ję. 

• Witając ukazanie się 1000-nego uumeru, który jest dla nas świętem prasy robotni­
czej - życzymy Załodze „Gfosu" dalszego pomyślnego rozwoju i dalszej pracy dla tych 
wzniosłych ideałów, które przodowały 1000-owl numerów dotychczasowych. 

Przypuszczamy, że nas~ępny etap w pracy naszego organu robotntczego będzie 
w dalszym ciągu równieź I nam metalowcom, jak dotychczas pomagał w na.szym tmd. 
nym znoju i nie poskąpi poświęcić kll'm kolu"lUl tak bardzo ważnemu odcinkowi go. 
spodarczemv nllszego m:.a.sta, jakim jest Państwowa. Fabryka Obrabia.rek Im. J. Strul­
czyka, 

wy.stawcami krajowymi, wśród których znaj· 
duje l!llfl państwo, t31półdzlekzość i wystawcy 
prywatni, weźmie równi-et udział 14 państw 
obcych. Najwięks1..e stoisko na M. T. polSladać 
będzie ZSRR, ipoz.a tym z oficjalnymi stoJskami 
wyst<wią: BułgCJila, wystawiająca wytw(>ry 
8.7ltukl ludowej, papierosy, tytonie, wina, ro• 
dzynkl 1 Czechosłowacja, która :zademoru;truja 
WlSzelkiego typu artykuły przemysłowe, głów· 
nie bra1nży metalowej, Włochy, wystawiaj11ce 
ma.szyny i owoce; Jugosławia produkty swego 
przemysłu mineralnego, drzevmego, rolnego, 
zioła lecznicz·e i tytonie. Ponadto oficjalny 
udział wezmą Węgry, Belgia J Holandia. Resz­
ta państw reprezentowana będzie przez wy· 
stawców. prywatnych. Przedsiębiorcy austriac• 
cy pokażą swe maGzyny do szycia, czeiści ro­
werowe, wodowskazy, wentyle, magnezyt; duń· 
scy - obrabiarki, francuscy - materiały pla­
styczne, skóry, obuwie, artykuły perfumeryj­
ne, kosmetyki i samochody. Wystawcy ze Sta­
nów Zjednocz0111ych wystąpią rze swymi moto­
cyklami. Szwajcarzy zaprez·entują maszyny 
d narzędzia precyzyjne, Szwedzi - ryby solo· 
ne i śle.dzie oraz ma.szyny do autogenicznego 
spawania l narzędzia precyzyjne. Polski prze· 
mysi państwowy prz.edstawi na M. T. osiąg· 
nięcia następujących działów wytwórczośd1 
włókienniczego, elektrotechnicznego, drzew­
nego, cherru'cznego, papie.rnlczego, mfine.ralne­
go, hutniczego J motoryzacyjnego. W dziale 
spółdzielczym wystawcami będą „Społem", 
Związek Spółdzielni ·wytwórczych i Pracy, 
Spółdzielcza Centrala Maszyn Rolniczych, 
Spółdzielnia Gospodarcza ZWM, Centrala Ryb· 
na o.ra'L Wydawnicza Spóldzielnla Ro1botnicza 
„,Pra6a''. Sektor prywatny handlu 1 !Przemysłu 
oraz rzemiosło wystawiać !będzie artykuły, 
wchodzące w zakres następujących bram: me­
talowej, eleklrotechnicZJ!ej, zabawkarskiej, pa­
pierniczej, spożywczej, drzewnej oraz wyroby 
artystyczne. 

Na okre<S Międzynarodowych Targów Poz· 
nań w dziale widowisk I atrakcji iprzygotowu­
je specjalny program. Jedną z największych 
atrakcji zarówno dla gości krajowydl i cudzo­
zi·emców będą niewątpliwie uroczystości w Mi­
łosławiu (40 km od Poznania) dla uczczenia te­
go miejsca zwycięstwa powstańców wielkopol­
skich nad woj.skaml ~ruskimi w roku 1848. 
Odbędą się tam specjalne przedstawienia lu­
dowe z udziałem wojska i artystów scen pol­
skich w historycznych mundurach i strojach 
ludowych. 

We wczorajszym artykule pt. „Łódź robo~ 
nicza - w swięto swojej gazety" - wkradła 

I się pomyłka, tvcząca lllazwisk artystów-deOCo• 
' ratorów. Trybunę dekórowali nie: Ewa Sobo­

lewska d Józef Rachwalski - jak mylnie ip~ 
dano, lecz Ewa Soboltowa i Jó7.ef Ra<:hwals~ 



O L O S R O B O T N I @ _Z Y Nr TS 

Geyerowcy wybierają nowa. Radę Zakłado 
Smutne doświadczenie będzie nauka; na przyszłość 

Tak się złożyło nieszczęśliwi-e, że w obliczu 
wyborów załoga „Geye;:a" mówi nie tyle o tym, 

. co dobra Rada czynić powinna, i~e o tym, cze-
go !Ili~ rpowinna czynić. Co tu owijać w baweł­
ną - 111ie śwJ.etnie wyt1Zli „gayerowcy" 111a swej 
atarej Radzie, z czego tym. bardziej mogli so­
bie z.dać sprawę, mając w sąsiedztwie j.ako 
:kontr.aJS·t Rady Zakładowe „Ste.ine.rta" i „Dan­
CY9'era". Wyda się to m~xi:e dziwne, wszakże 
do Rady PZPB Nr 3 należeli towarzyisze tej 
miary, co zmarły niedawno tow. Andrzej Mi­
liński, zasiadali w niej uczciwi, aktywni i od­
dani iklai;ie robotni­
czej towarzygze, jak 
Frandszek Le w a n· 
do ws ik ~. Roman 
Grodzki, Szewczyk 
Kow.alskl I im„ dlac:ze· 
góż więc było żle. Nad 
~ się właśnie zasta· 
111awiałam, gdy tow 
Clro.dzki mimo woli 
wyjaśnił mi tajeumi 
cę: 

Roman Grodzki 

Kim są pozostali 
kandydaci? Wspom­
nie.liśmy już mimo· 
chodem o towarzy­
sz.ach Grodzkim i Ko­
walskim. Kandydujci 
jednak i Inni, uczci· 
wi i solidni czł·onko­
wi·e starej Rady, że 
wspomnimy choćby 

tow. Jar·MlOW5kiego, 
członika PPS, który 
stał zawsze na stra­
ży i!llter.e·sów robot­
niczych i potrafił 
bronić słusznej spra­
wy nawet wtedy, 
gdy inni jego towa­

rzys.ze partyjni zajmowali odmiei!ll1e stanowi· 
sko. 

Figurują na liście i nowe nazw.IS.ka, nowe, 
le:cz nie obc·e załodz·e PZPB Nr 3. Znają prze­
cie&: W>Szyscy tow. Czł,apińskie,go, . wieloletnie­
go dz.iałacza robotniczego, który swą pracą 
i odnoszeniem się do ludz.i daje żywy przy­
kład, jaki :powinien być majster w. Polsce Lu­
dowej i rznają; r.cibotnicy i ślusarza, tow. Trze-

ciaka, i tow. Piekie'1nego - robo1tnika wykoń­
czalni, ostatnio urzędnika aiprowizacjii znają 

i tow. Mar]tiewicza ~ robotnika na wykoń­
czalni, i innych, starych i mlodyich działaczy, 
ludzi uczciwych i aktywnych, !którym śmiało 
można zaufać sprawy robotinicze. 

Nie będą.c dotych­
cz·as w Radzie, żywo 
i.n t-eresowały się sw>ra 
wami rzałogi i 'kobie­
ty, jak na przykład 
znana przodownicz­
ka pracy na kros­
nach, tow. Łakomn1-
cka, prządka - He­
le.na Lisiecka, robot­
nica skręca1n.i - Ma­
ria Za!.asik, rekor­
dzistka na pakami 
- tow. Bronisława 

Milińsk·a, oraz Jani­
na Skupińska, prząd­
ka, młoda, zdolna 
t aktywna społecz-

Brnni\sfowa Łakomnicka nica. Słuszni-e jpostą­
ipilo fabryczne koło 

Ugi -Kob'iet, wystawiając te nazwiska na li· 

ści-e kandydatów. Nie rz:awiodły>by one naipew­
no swyich wyborców, gdytby weszły do 1110-
wej Rady. 

Wiebkie na.dzieje z tą nową Radą wią~ 
i młodz.ie.ż, stanowiąca poważny odl;etek za­
łogi f·a'brycz:nej. Kandydujący z ramienia 
ZWM młody tkacz, Stanisław Albinger, 1 /ko• 
lega }ego, rów.nie.i t.'kacz, Mirosław Wojn-a·, 
widzą tyle .bo'1ączek swej b:racl młodzieQ:owej, 
że dla 111sunięc.ia dch itneba ibędzie dtm.o wy­
siłku i doibrej woli nie tylko młodocianych, 
lecz 1 starszyc!h radnych. A że młodsi sq peł­
ni zapału i dobrych chęci, zaś starsi towarzy· 
sze sprzyjają im i doceniają rolę młodzieży 
w fabryce i w życiu nowej Polski, motemy 
więc mieć nadz.ieję, że i młodzież na swycli 
radnych się nie zawiedzie. H. W. 

M.ino ll'LOHNIARZ 

W śr.odę, dnia 17 marca PREMIERA 

filmu produkcji francuskiej 

- Ja - opowiada 
mój ro;i;mówca - za• 
łatwiałem 6pr·awy 
zwią'l)kowe: legityma· 
c:je, skła.cl.ki 1tp., zaró- Frooc. Lewandows-kJ 

wno dla loibotmlków, NoH1e zadania· 
jak t dla majstrów, OhoMHem też ciągle po 
oddzi.ałach, bylem rprz·ecieiŻ !Przed wojną dele­
gatem u „Wolf6001a", więc wi·em, jakie obo­
wiąziki ma radny. Ale mimo to 'wiele zrobić nie 
mogłem. [)o wa.Ż!ni·ej15.zych spraw nie dopu­
iuczano mnie. I tak samo :linnyich towarzys:zy. 

Przewodniczący ~ je­
go zast~a załatwiali 
~óżne 6{Prawy tylko 
między sobą, na boku. 
Nam lllie chcieli na­
wet IPOWiedzieć, o co 
chodzi. 

Długość 1=nii komunikacy'nych wzrosła z 3500 do 9000 km 
Jak się dowiadujemy, rok bleżący w dz.ie f nie tego zadania nie będll'ie łatwe, bowiem I twle poznańskd.m, na połudn'u PKS będz!e 

dzlnie Państwowej Komunilkacji Samochodo- tabor zwiększył się zaledwie ·O 20 nowych sięgał po Zawtercde, w północnej częśd do 
wej w Łodz.I będzie obfitował w szereg za. wozów - autobusów pasażerskich. Radomia 1 Wloclawka. • 
sadniczych zmian. PoW!iększeinie długości linii1 ikomun.ilkacyj- Nowa z.aij.ezdnta PKS-u przy rogu ulic W61 

Sezon zimowy dobiega już do końca i nych pozostaje w ścisłym związku z przej- czańsk:iej i Skrupk1 j,est w łrakcie budowy 
przed PKS stoją nowe zadania. Dotychczas ściem PKS na inne zasady o·rganizacyjne. I Prawdopodobnie już za miesiąc jedna część • 
dlugo·ść linii komunikacyjnych PKS obejmo- PKS terenowo będzie się pokrywa! obecnie , będzie ukończona a n<1 jesieni reła z.ajezdnia 
wała 3500 km. od maja br. długość linij zo- z DOKP Łódź. Znaczy to, że przejęta została 1 starnie pod dache~. Ró~1eż bard.z-O ważnym 
staje p<>'większona do 9 tys. km. Wyipełnie. wraz z całą obsługą staci,a Turek w wojewódz i zagadnieniem jest budowa nowego dworca. 

Ten system ,,kumo­
terski", sygtem załat­
wiani.a spraw ,,na bo­
ku", dał opłakan-e wy­
niki!: tak zwane reszt­
ki spr.zedawa1110 po ce­
nach wytiiszyich, niż 
:należało, .robotniicy o· 

Stanisław AJ,bmger powiadają o ,,nieczy-
atych" h.mtorlach z wę­

glem, ze skórą, a nawet rM:ne ,,atleściisłości" 
z o'kresu, gdy przydzi~ano jeszc:ze tzw. punk­
ty. Sprzedaż ~esrtek s•tała się ostałinią kroplą 

w kielichu. H11Storla ta oparła się eri o Komi­
sję Sipecjalną i IO prokuratora. Ni-ektórzy pra­
roownicy spółdzielni fC1Jbrycznej zna.leźli 1Się 
w kooseikwencjl w więzieniu, uś Zwią;z:ki Za­
w<>dowe zawiesiły w ich funkcjach przewod­
nicząc-ego Rady i jego zastępcę. Do chwili wy-

Helena Li>Siecka 

boru 111ow·ej Rady, na 
stanowisko przewod· 
111kzącego powo.łany 

został - przez Związki 
Zawodowe tow. Fran­
dsz.ek Lewandowski. 
Nowy przewodniczący 
starej Rady jest w tym 
·szczęśliwym położe- · 

111iu, że ni·e ma u „Ge­
yera" człowieka, któ· 
ryiby śmiał powiedzieć 
o nim złe słowo. Sta­
ry, prze.dwojenny dzia­
łacz roibot_niczy i sta­
ry „Geyerowiec", u­
-czestnik i akty:wny or· 
ganizator strajków za 
cz.asów sanacji, nie 

·wahał się przed wojną nagadać i maj1Strowi, 
i kierownikowi, gdy działa się krzywda robot­
nikowi. Dziś towarzysz Lewandowski sam jest 
majstrem. Jako cz!Ónek komitetu fabryczne­
go PPR czuje on się odpowiedzialnym za 
wszystko, co się na przędzalni i w całych za­
kładach dzieje. O zadaniach i o bowiązlrnch 

Rady Zakładowej ma 
on zupe.łnie określone 
zdanie. 
- Motor·em Rady -
mówi tow. Lewandow­
ski - je.st przewodni­
czący. Do niego nale­
ży odpowiednio roz­
dzielać pracę między 

swych kolegów. Ale I 
nie wolno przewodni­
czącemu chodzić sa· 
memu z rękoma w 
kieszeniach i myśleć, 
że jest iprzynajmniej 
prezydentem. Powi­
nien interesować się 
d produkcją, d zarob-

Stanislaw Piekielny kami robotniczymi, bo 
· t.- rzeczy ściśle są z·e 

aobą powlązane. 1'owiniein irnterersować się każ­
dą bolączką rnbotniika. Trzeba żyć życiem za· 
łogi - to jest pi·erwsze i najważniejsze przy­
ikazani.e 1 dla przewodniczącego i dla każdego 
członka Rady. 

Nazwisko tow. Lewandowskiego figuruj.e na 
l!§cie kandydatów i najrprawdo[podobniej bę­
dZ'ie om miał moiżtliwo§ć wprowadzić swe po­
igl!łdy w czyn. 

dziś śledzie po 250 zł I kg 
Cenv rąb spadaJą 

Wi.adome jest, j.ak wf.e1iką rolę w go­
spodarstwie do.mowym. odgrywają śledzie 

li ryby. 
Z zadowoleniem wl~ notujemy wiado· 

mość, że Ministerstwo Aprowizacji polecl­
lo Centrali RY'binej R ,,sipoaem" sprz,edaż 
śledzi rnocwe,skich na wolJnym rynku po 250 
złotych :ro kg. Od dzlsl.czj we wszystkich 
sklepach, a p11zede wszystkim w sklepach 
Centra.Il Rybne/, ukażą się już w znacznej 
Jloścl śledzie według powyższych cen. Do­
tychczas cena śledzi wynosiła 60 złotych 
za sztukę, co wypadało około 450 złotych 
za 1 lk:g. 

Jeśli chodzi o ryby, to rynek vrsk.azuje 
wybitne tendencje zniżkowe. Ceny ryb 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkalni 
na 8 krosnach wysunęła się na czoło Ire· 
na Ziólkowska (18(;,,8 proc.). Drugie miej­
sce zajęła Marta M.eler (185,2 proc.). Leo­
kadia Franciszkowska osiągnęła na 6 kro­
snach 173,2 proc.), Stanisława Baranowska 
162,8 proc. W prędzalrri (3 strony) wyró­
niły się: Marcjanna Janiak (178 proc.) i 
Wanda Gościmhl.ska (167 proc.). 

W PZPB w Pabianicach tkaczka Sabina 
Zych osiągnęła na 8 krcsnach 156.8 proc. 
Karol Śniacly na 6 krosnach uzyskał 164,7 
proc. Na czwórkach wyróżniły się: Stani­
sława Bujnowicz (169,3 proc.), Józefa Ba­
rańska (1639 proc.) i Kunegunda Cieślak 
(153,l proc.). 

W PZPB Nr 1 w tkalni na 6 krosnach 
pierw~.ze mi2isce zajął Stefan Pałczyński 

(183 proc.). Genowefa Osendowska osią­
gnęła 157,4 proc„ Anna Ramus 149.3 proc„ 
Józefa Krzyżaniak 146,3 proc„ Jadwiga 
Łakomiak 145 7 proc„ Genowefa Korze­
niowska 139,2 proc. i Florentyna Wier­
szeń 135.3 proc. Stanisława Kocjasz (4 kro­
sna) uzyskała 133,8 proc.. Zespół Kible­
ra (111.8 proc.) wyprzedził zespół Engla 
(104,9 proc.). 

W PZPB Nr 2 w przędzalni (3 strony) 
wyróżniły się: Franciszka Nolbrzak (152,3 
proc.) i Anastazja Kozłowska (147,7 proc.). 
Helena Joachimiak (4 strony) osiągnęła 
151,2 proc-, Genowefa Smulik 150 proc„ 
Stanisława Włodowska 146,3 proc_, a Maria 
Stelmaszczvk 143,5 proc. W tkalni na 6 
krosnach pierwsze miejsce zajęła Maria 
Skabiak (182,2 proc.). Bronisław Ciu1a osią 
gnął 160,6 proc„ a Ire_na Drzew'iecka uzy­
skała 159,4 proc. Wśród tkaczek pracują­
cych na 4 krosnach wyróżniły · się: Hele­
na Płachta 1171 proc.), Irena Kucharska 

W PZPB Nr 3 w tkalni na 4 krosnach 

spadajq dosłownie ri: tygodnia na tydzień, 

co Jest szczegóhrle wame w okresie 
;pr:zedświątecznym, - kiedy to skrzęt­

ne gospodynie starajq się ozdobić stół wiel 
lk:opostny jeśli lllie karpiem, ło w karidym ra 
zie przystępnym w cenie a doskonałym 

w smaku - dorszem. JeżelJI chodzi o te 
ostatnie, równieri ich cena została obniżona 
o 20 zł 111a kg. 

Prrz.ewidziane hurtowe ceny świąteczne 

będą się wahać w następujących granicach: 
karp - 230-245 7Jł, sandacz - 220-240 zł, 
szczupak - 150-100 zł. Zaipasów ryb po­
siada Łódź dużo i nie ma żadnycih obaw, 
aby dch zabrakło w okresie świąt. 

166,8 proc.) i Halina Sobieraj (157,4 proc.). 
Kazimierz Baraniecki uzyskał 157 proc. 
osiągn~ła Genowefa Zwolińska 183 proc. 
a Władysława Topczak 163 proc. Zespół 

Banaszczyka (156 proc.) wyprzedził zespól 
Człapińskiego (143. proc.). Zespół Janasika 
(132 proc.) uległ zespołowi Osieckiego (133 
proc.). Zespół Buchnera (123 proc.) wy­
sunął się przed zespół Bociana (119,5 proc.). 

W PZPB Nr 4 wyróżniły się: Zofia Klisz­
lrn (187 proc.) i Elżbieta Szulc (160,8 proc.). 
Andrzej Wojtaszek osiągnął 145,5 proc. 

W PZPB Nr 6 w przędzalni (750 wrzec.) 
wysunęła się na cz<0ło Antonina Rumowicz 
{149,2 proc,). Stanisława Frątczak uzyska­
ła 145,3 proc„ Stanisława Szydłowska· 144 
proc„ a Genovłefa Olejniczak 142,6 proc. 
W tkalni na 6 krosnac.h osiągnęła Zofia 
Pietraszek 163,l proc., Wiktoria Matuszew­
ska 161,4 proc. Maria Rajska na 4 kro­
snach uzyskała 163.2 proc_, Maria Robert 
153 6 proc , a Daniela Mirowska 150,l proc. 

W PZPB Nr 7 w tkalni (4 krosna) os.ią-­

gnęła Stefania Wilińska 174,7 proc. Zy­
gmunt Skaliński uzyskał 173,.6 proc. W 
przędzalni (3 strony) uzyskał Zygmunt To­
renc 153,6 proc. Kornelia Nowak osiąngę­
la 148,9 proc. 

W PZPB Nr 9 w przędzalni (3 strony) 
wyróżniły się: Antonina Chruścińska (156,7 
proc.) i Zofia Kubiak (146 3 proc_). W tkal­
ni na 6 krosnach wysunęła się na czoło 

Feliksa Pakulska (159 ,2 proc-). Stanisław 

Kubik osiągnął 157,9 proc., a Józef · za­
krzewski 156,5 proc. Sabina Glink uzy­
skała 153,9 proc„ Władysława Krzemień 

153 proc. 

W PZPB Nr 16 w przędzalni (4 strony) 
wyróżniły się: Maria WdowC'7ak (154 proc.), 
.Julia Górczak (151 proc.) i Zofia Florek 
(147 proc.). 

PKS. Niestety, nie został jeszcze wymac:zony 
teren pod budowę dworoa. PKS dąży do tego 
by ebudować jeden dworzec centnJJny przy 
ul. Wigury, skąd rozchodziłyby sdę promiend­
ście wszystkie linie autobusowe. Natomast 
Zarząd Miasta !Projektuje budow~ k.illtlł 
dworców. 

W każdym rde Zarząd PJCS dątY vr roku 
bieżąC'}'Dl, jak i w latach poprzednich, do Jesz 
cze większego U:Sijrawnienl.a konmnłikacji I 
ruchu, dobudowy ~ ł kas n~ WSZ'}'ll 
tktłch swych stadach. Jednocześnie w roku 
bieżą~ mają zostać wycofane z obiegu do 
tychciarsowe prowl!rorycme samochody cl~ 

iarowe il rastąplone przez nowy tabor. 

Miejmy nadZ!eJ.ę, że pomimo wielkich trud 
nośd PKS z sukcesem wypełni swe r:adania 
na· rok bieżący i zapewni ludności wojewód.2 
twa łódzkiego sprawną I szybk~ lromunllkacJę 

(m.z.) 

Wytwórnia odzieży „Społem„ 
1 O-krotnie zwtekszvła produkcję 

w c:ągu roku 
W Łodzi przy ul. Żeromskiego mieści się 

wytwórnia odzieży „Społem''. Jest to placów 
ka wytwórcza, która w okresie 2 i pół lat 
wego istnienia została poważnie rozbudowana 
Zaczęło się skromnie. Z końcem 45 roku uru· 
chomiono 28 maszyn. Początkowo produk~ja 
była ·obliczona tylko na pokryde iiapotrzebo­
waniia wewnętrznego „Społem", na odzież 

I 
ochronną dla praco;wrl'ków. Stopniowo przy­
bywało maszyn, zwiększała się ilość zatrud 
nionych. ~ziś pracuje tu, j'UŻ 150 osób,. pr~ca 

: odbywa się systemem tasmowym. W wielk1ej 
' hali terkocze kilkadziesiąt maszyn, powstai,ą 

tu płaszoz;e biurowe, fartuchy, jtorobinezony 
1td. Obok odzieży ochronnej, przezna-:.zonej 
dla pracowników biurowyi::h, fnbrycznycn, ob 
sługi sklepów, pielęgniarek, Wytwórnia „Spo­
łem" produkuje bieliznę pościelową i gami.­
tury męskie. Ten ostatni rodzaj konfekcji 
oblicz.cny jest głównie na odbiorcę wiejskie 
go. Unowocześnienie i oołkowite zautomaty­
zowanie produkcj,i: zastosowanie elektryc~­
nych nożyc wpłynęło na uwielokrotnienie 

I zdolności wytwórczej pracowni „Społem". War 
tość wyprodukowanej od.zleży w roku 1947 
wzrosła w stosunku do roku 1946 - dziesię 
-::ioikrotnie i zamyka się cyfrą ponad 115 
milionów złotych. -----

Przed ogólnognl skrm 
. __ k1n~ursem świeU:cowym 

rowiatowe ermin?cje zes~ołów 

1 
w Łodzi 

W związku z ma.ją<:ym się odbyć ogólno­
polskim konkursem świetlicowym, .ro'Z<Poc.zęly 

I się w Łodzi od ubieglej soboty powfotowe e.tli­
minacje teatralnych zespołów robotniczych.. 

Eliminacje odbywają się w Ś'i>'letlicy P-.!.PB 
Nr 1 i dotychczais objęły m. inm. następujące 
sztułd: montaż pt. „Nowa Polska", „Nawróco­
ny" - przeróbka utworu Bolesława Prusa, 
„Walka o nowego człowieka", „Dobrześ zro­
bił". Sztuki te·wystawiło 6 zakładów pr.zemy­
slowych, a mianowicie: PZPW Nr 6, Ośrodek 

• Konfekcyjny Nr 1, PZPB - PaJbianiGe oraz I n'otrkowskie huty s.zkła, „Kara" i „Hortensja", 

•mlllll3*l"'lliillilillllell•l~lil*l'ili'IPlli-llllllEJHll·-•*lllfZibf"llilil!ll11P.111LJ·:a&=mm1eem1-1iiiii··11mmw11111gma&lllll'lli'JP!i-llillllWlill"PllD• Elimina:eje potrwaia do dnia 19 bm .. 
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COSCINNY WYSTĘP CZESKIEGO DYRY. 
GENT A W FILHARMONII ŁODZKIEJ 

Program najbliższego koncertu piątkowego 
obejmuje Uwerturę Moniuszki do op. „Halka" 
Koncert Fortep'.anowy Ravela, Poemat symfo 
nlrzny Smetany „Z czeskich łąk i gajów" 0 raz 
Uwerturę „Karnawał" i dwa tańce slowiań­
skie Dvoraka. Dyryguje czesk.i kapelmistrz 11. 

Pragi Dr \Vacław Smetacek - solistką kon­
certu jest Maria Wlłkomlrsk.a. 

R'lety do nabycia w kasie kina „Bałtyk" 
Narutowicza 20. 

GtOS ROBOTNIGZY 

ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU MASZYN ELEKTRYCZNYCH 
FABRYKA M 1 w ŻYCHLINIE 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na budowę stacji hydroforowej i transformatorowej dla osady fabryki o kubaturze 

ok. 1.000 m sześc. 

ślepe kosztorysy oraz bliższe informacje otrzymać można w Dziale Inwestycji 
Fabryki M 1 w Żychlinie codzienni,e od g0ci7.. 8-mej do 16-tej. 

Oferty w zalakowanych kopertach z na oisem „Oferta na budowę stacji hydrofo­
rowe.i i transformatorowej" należy składać w Dziale Inwestycji Fabryki M 1 w Zy 
chlinie do dnia 19-go marca br do godz. 13-tej. 

Przetarg odbędzie się w tym samym d Tliu o godz. 14-tej. 
Do oferty należy dołączyć dowód złożonego wadium przetargowego w wysoko­

sci 2 proc. oferowanej sumy, które wpłacić należy na konto 866 BGK Warszawa lub 
też w kasie fabrycznej. 

Nowe kursy polsk~e~ YMC 
W marcu b. r. Polska YMCA w Łodzi or• 

ganizuje kursy: 1!1" 

kreśleń maszynowych (wyższy), 
tkactwa ręczncro, 
samochodowy amatorski i zawodowy. 
kroju i modelowania w godz. przedpolu• 

dniowych i wieczornych, 
gospodarki cieplnej dla prowadzących 

urządzenia kotłów parowych 

oraz przyjmuje zgłoszenia kandydatów na 
kursy: 
księgowości początkowej (handlowej), 
księgowości przemysłowej z przebitką i 
kalkulacji z planem kont, 

które rozpoczynają się w kwietniu. 
' . 
! 

Dyrekcja zastrzega sobie prawo wybo,..u dowolnego oferenta niezależnie od ofe­
rowanej sumy, jak również unieważnicni1 przetargu bez podania przyczyn i wy­
płacenia od5zkodowania. 1854-k Informacje i zapisy w Sekretariacie Ogni-

PA~STWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Dziś o godzinie 19,30 sensacja s-:en 

europejskich - ,,Ladacznica z zasadami J. P. 
Sartre'a. 

Po rozpoczęciu przedstawtenia publiczność 
na widownię wpuszczana nie będzie. 

TEĄTR 1'0\.\'._,c.\''l'-" lllR 

Pziś o godzinie 15.30 „Damy i Huzary" 
Wszystkie miejsca wyprzedane. 

Passe-partout nieważne. 

O goc1zinie 19,15 o pow· esc sceniczna z 
czas5w powstania styczniowego - ,.Omyłka" 
B. Prusa .. 

Po rozpoczęciu przedstawfonia publiczność 
na widownię wpuszczana nie będzie. 
TEATR KAMERALNY OOMI ZOł.NIERZA 

al Oa.szvńskie~n :H 
Dziś i codziennie o godz. 19,15 komedia 

Moliere'a „SZKOŁA ŻON". i 

fEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA" I 
P1otrkow~ka 2•rn telPtoo 107.25 

Codziennie o god!z.. 19.15 a w niedz:elę o 
godz. 15,30 i 19,15 „ZEMST A NIFTOPER7 A" 

ZACZYNA" Snla dobrze ogrzana. Dla mło-

Pzństwowe Zakłady 

Pr7emysłu BawFłnianego Nr 1 w Łodzi 
ZAANGAŻUJĄ NATYCHMIAST: 

1 itt-żyniera n1echanika 
2 techników mechaników 
1 techntka el ktryka 

ZGŁOSZENIA WRAZ Z PODANIEM, ŻYCIORYSEM, ODPISAMI 
SWIADECTW I ZAŚWIADCZENIEM OSTATNIEGO MIEJSCA PRACY 
KIEROWAC DO WYDZIAŁU P.ERSONALNEGO UL. TARGOWA 65. 

1814-K 

ska, ul. Moniuszki '4a. 1860-k 

CENTRALA ZBYTU 

PRZEMYSŁU SKORZANEGO 

podaje do wiadomości, że 

SPRZEDAŻ OBUWIA 
PRZEMYSŁOWEGO, IMPORTOWANE· 

GO 

odbywać się będzie bez żadnych ogra­
niczeń. 

Pierwszeństwo zakupu mają członko-
wie Związków Zawodowych. 1820-k 

PARSTWOWE 
FABRYKI KONFEKCYJNE 

OSRODEK Nr 4 

w Łodzi ul. Dra Sterlinga Nr 26 

poszukują 

Teab „OSA" Zachodnia 43. tel. 140-09 
Dziś 1 codzienme o qodz 1q 10 w niP<l7ie­

lę i święta o godz 16.30 i 19.30 „cos SIĘ I 
dzieży nied('lzwolone. =--------------------·--------------~-

SEKRETARKF; 

KSIĘGOWYCH 

MASZYNISTKI 

RACHMISTRZOW. 

TPah . SYPENI\" Trannntta 1 
Dziś () godzi:nie 19.30 ''AMBASADOR". 

pióca i ' mu,yką Z. G0>dowy W.°5,'.<P.?': I 
I 

ADRIA - „Dwaj panowie !"', godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

BAŁTYK - „Mr. Smith jedzie do Waszyng­
tonu". godz 16 18 30, 211 w niedz. 13,30 

BAJKA - „O 6-ej po wojnie", godz 16,30, 
18,30, 20,30; w nied7 14,30 

GDYNIA - „Program Aktualnnśd Kraimvych 
1 Zagranic7.Ilych Nr 3, godz. 12, 13, 14, 15 

GDYNIA „Niepotrzebni mogą odejść'', 
qodz. 16.30, 19. 21.15 

HEL - ,,Pygmallon", godz. 17, 19, 21; w 
niedz. 15. 

MUZA - „Ludzie bez skrzydeł". go-:l.z. 18; i 
20; w niedz. 16. I 

POLONIA - „Pani Miniver", godz, 16, 18.30, ! 
21, w niedz. 13,30. I 

PRZEDWIOSNIE - „Dziewczę z Północy, godz 
17, 19, 21, w n!edz. 15. 1 

ROBOTNIK - „Zwycięsry stepów" godz. 17, I 
19, 21, w niectL. 15. 

1 
ROMA - „Pepita. Jimenez"; godz. 16,30 

18.30; 20,30: w medz 14.30 , 
REKORD - „Mściwy Jdstrząb". godz. 15.30, 1 

18, 20,30; w niedz. 13. I 
STYLOWY „U progu tajemni'"y". godz. 

16,30, 18,30. 20,30; w niedz. 1-',30. 
SVvIT - „Symfonia pastoralna", godzina 

16.30, 18.'10. 20.30. w nledz. 14.30 
TĘCZA - ,.U progu tajemnicy", godz. 15, 17, 

19, 21; w niedz 13 
TATRY - „Mężczyźni w jej życiu" godz. 17. 

19, 21; w niedz. 15 .. 
WISŁA - „Rodzina Froment", godz. 17. 19, 

21; w niedz. 15. 
WŁÓKNIARZ - „Syrena" godz. 17, 19, 21; 

w niedz. 15. 
WOLNOSC - „U kresu 

18,30, 20,301 w niedz 
ZACHĘTA - „Pościg". 

20.30; w nledz. 14,30 

drogi'', godż. 16,30, 
14,30. 
godz 16,30: 18,30: 

DYREKCJA PRZEMYSŁU 
JEDW ABNICZO - GALANTERYJNEGO 

poszukuje: 
sam<Jd:;i;ielnego i doświadczonego pra­
cownika do Wydziału Zbytu i Eks­
portu 
KIEROWNIKA samodzielnego refe­
ratu Administracyjno - Gospodarcze­
go. Kandydacj z odpowiednimi kwa-

lifikacjami mogą się zgh11l1ać do Wy- ~ 
działu Personalnego Dyrekcji - ul lf 
Traugutta nr 4. w godz. 10-16. :-;-

DYZURY APTEK 
Ozis!efszej oocy dy7uru1& oast.-:pufące apteki 

Chądzvn•k:el fP'otrkowska \651 Głuchowskleqc 
(Narutow!cza 61 WóJc!ckiego 1Napt6rkowslttego 411 
Kowalsk•i>qo <Rzgowska 1471 l<ahane ILimanowsltle 
qo 80\ Malczewskieqo ($r6dmlefska 21). Smoleola 
!K~rolewska 481 

ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU MASZYN ELEKTRYCZNYCH 
FABRYKA M 1 w ŻYCHLINIE 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykończenie domu mieszkalnego dla pracowników fabryki o kubaturze ok. 6.500 

m sześc. 

Zgłoszenia przyjmuje Wydział Perso· 
nalny. 1824-k 

· Slepe kosztorysy oraz bliższe informacje otrzymać można w Dziale Inwestycji 
Fabryki M 1 w Żychlinie codziennie od godz. 8-mej do 16-tej. 

Oferty w zalakowanych kopertach z n apisem „Oferta na wykonczenie domu 
mieszkalnego" należy składać w Dziale In \vestycji Fabryki M 1 w Żychlinie do dnia 
20-go marca br. do godz. 13-tej. 

Przetarg odbędzie się w tym samym dniu o godz. 14-tej. 
Do oferty należy dołączyć dowód złożonego wadium przetargowego w wysoko­

ści 2 prcx:. oferowanej kwoty, którą wpłac ić należy na konto 866 BGK Warszawa 
albo też w kasie fabrycznej. 

CENTRALA HANDLOWA 
PRZEMYSŁU 

ELEKTROTECHNICZNEGO 
Piotrkowska 105 

poszukuje: 
z branży elektrotechnicznej 

rutynowanego HANDLOWCA 
REFERENTOW Dyrekcja zastrzega sobie prawo wyboru dowolrtego oferenta niezależnie od ofe­

rowanej sumy, jak również unieważnienie przetargu bez podania przyczyn 1 wypła­
cenia odszkodowania. 1853-k 

do Wydziału Sprzedaży artykułów 
elektrotechnicznych 

KIEROWNIKA 

CENTRALA TEKSTYLNA 

Biuro Eksportowe 

„CETEBE" 

OGŁOSZENI!! 

Gazownia Miejska w Łodzi ogłasza prze- ] 

działu administracyjnego 1 
wykwalifikowane MASZYNISTKI 

targ nieograniczony na wykonanie robót i Zgłoszenia wraz z zaświadczeniami z 
ziemnych i brukarskich. poprzedniego miejsca pracy w refera-

Oferty odpowiadające treści ślepego kosz-1 cie personalnym od 9-12. 1855-k 
ooszukuje: torysu w zapieczętowanych kopertach z napi ----·--------------­

EKONOl\IlSTÓW-handlowców 
ze znajomofrią języków obcych oraz 
długoletnią praktyką z zakresu han­
dlu zagranicznego. 

PRA WNIKOW z doświadczeniem 
w zakresie naukowej organizacji pra­
cy. 

KSIEGOWYCH-hilansistów 
z dłuższą praktyką i znajomością 
przebitki. 

F ACHOWCOW ·-branżystów 
na wszystkie branże przemysłu włó­
kienniczego z długoletnią praktyką. 

'.\'( <\SZYNISTEK-korespondentek 
ze znajomością języków obcych. 

Warunki do omówienia. Oferty wraz 
z referencjami i szczegółowym życiory­
sem należy składać w Wydziale Per­
sonalnym ,.CeTeBe". Łódź, ul. Moniusz­
ki 3. w godz. służbowych. 1828-k 

sem: „Oferta na wykonanie robót demnych 

i brukarskich" należy składać do dnia 1 kwie OGŁOSZENIA o R 
tnia 1948 roku w Gazowni Miejskiej, Łódź, 
ul. Targowa 18 gdzie również w tym samym 
dniu o godzinie 10 nastąpi otwarcie ofert. 

Szczegółowe informacje oraz ślepy koszta Zagubione dokumenty 
rys z warunkami przetargu otrzymać można ZGUBIONO 1 •t 

· w Gazowni Miejskiej w Łodzi - Wydział . egI yma-

1 

Zakuuów. Łódź, ul. Targowa 18. CJe'. PPR, Fabryczną, 
Wadium pnzetargowe zgodnie z obowiazu J Związku Zawodowe­

jącymi przepisami w wysokości zł 25.000 - 1 go, Czerwonego Krzy­
należy wpłacić przed przetargiem w Główne) 1.ża, tramwajową, ksią-
Kasie Gazo~ni Miejskiej w Łodzi, ul. Targo-1 żeczkę Ubezp.ieczalni, 
wa .18 a kwit wpłaty załączyć do of>erty. dowód osobisty, na na 

Dyrekcja Gazowni zastrzega sobie prawo I zwisko Ochocki Anto­
wyboru oferenta lub unieważnienia przetargu ni Wólczańska 144 
be~ podania powodu. m'. 85. Łaskawego zna 

Łódż. dnia 11 marca 1948 roku I lazcę proszę o z·wrot. 
1833-k GAZ:>WNJA MIEJSKA W ŁODZI 1859-k 

Poszukiwana wykwalifikowana 

URZĘDNIOZKA pisząca na ID!\SZynie. 

Oferty .,303'' do Biura Ogłoszeń „Pra-
sa" - Łódź. Piotrkowska 55. 1815-k 

ZGUBIONO legit. 
tramwajową żółtą, 

fabryczną, dowód z 
Niemiec. Pabich Pa-1 
weł, Sienkiewicza 95. 

1851-g 

OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Łodzi - Wydział Gos- l rlziny 9 rano P.d wyże.i wska'lanym adresem. 

podarczy - ogłas,za przetarg nieograniczony gdzie również w tym samym dniu o godzinie 

ZGUBIONO numer 
służbowy 1716 mili-

cyjny milicjant Kala- CZYTAJCIE 
mański Stefan, powia-
towa komenda Rawa- Gł ff - u 
Mazowiecka. 1858-g „ 08 obotniczy 

na dostawę tokami o długości l metra z sil 1 1 O nastąpi otwarcie ofert. 

toczenia części precyą,yjnych dla Warszta- a mm ~rzetargowe zgo me z przep1sam~ nikiem elektrycznym o mocy 1 KM 120 V do I w d' d · · · 

• r . . w wvsokośc1 5 proc. od sumy oferowane] 
tow Naprawczych Słuzby Przec1wdymowo-g11 nalez' y wpłaci·c· d Głó · K M' · k' „ ,----·---------------. St . p . . Ł d . , o wnei asy 1eis 1e1. C ł ń 
zowei razy ozarne1 m. 0 zi. Łódź, ul. Roosevelta 15. a kwit dołączyć do eny og osze 

Bliższych infirmacji udzieli Straż Pożarna oferty. W „GŁOSIE ROBOTNICZYM'' 

Nr 2 m. Łodzi, ul. 11 Listopada Nr 4. Zarząd Miejski w Łodzi zastrzega sobie 
Formularze ofertowe otrzymać można w prawo wyboru dostawcy bez względu na cenę, 

Wydtiale Gospodarczym. ul Legionów 10. III prawo powierzenia częściowej dostawy, a 
piętro. pokój 14 w godziniach od 9 do 13. takżr prawo uznania, że przetarg nie dał 

Oferty pisemne odpowiadające treści for- wyniku. 
mularza ofertowego w izapieczętowanej i za- Łódź, 
lakow·anei kopercie bez znaków firmowych z 
napisem: „Oferta na dostawę tokarni" należy 
składać do dnia 23 marca 1948 roku do go- 1836-k 

dnia 11 marca 1948 roku 

ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 

tekst 
do 70 mm 120 
od 71-120 mm 150 
od 121-200 mm 185 
od 201-300 mm 230 
powyż. 300 mm 310 
Drobne 30 zL za wyraz. 
Poszukiwanie pracy 15 zł. 

za tek. 
45 
55 
70 
90 
120 

nekr. 
30 
40 
85 

110 
150 

W nledz.felę i święta 30 proc. drożej. 

Wydawca: Woj Komitet PPR w Łodzi. Komitet Redakcyjny. RPd. i Adm. Łódź. Piotrkow ;;ka 86. Telefony: FPd11ktor 1'7 :iczelny ·216-14 Sekretariat 254-21, Redakcja -nocna 172-31 
Dział ogłoszeń: PiotrkOW$ka 55. tel. 111-50, Konto PKO VII-1505 Zakł. Graf. RSW „Prasa". Administracja nie przyjmuje odpowiedzialności za terminowy druk ogłoszei\ 
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Z żqcia Partii lze •por.!!!_ 

W ELEKTROWNI 
WSPOLNE ZEBRANIE PPS I PPB N 

Dnla, l'J-go marca o gods, 18-teJ w sali a r o w e 
fwt.etllcy Elekrownl odbędzie llłę og6Ine se- rach ·polskiej produkcji 
branle członk6w PPS I PPR. Referat o Cze­
chosłowacji wygłosi prezes MRM l wloeprze. 
wodnlczący WK. PPS \ow, B. AndneJak. O 
zdobymach socjalnych w Polsce m6wl6 bę­
dzie tow. A. Netzel. 

UWAGA, SEKRETARZE KOŁ SRODMIEJ­
SKIEJ-LEWEJ! 
Dziś o godz, 16-teJ w lokalu własnym przy 

ul. Południowej 11 odbędzie się odprawa 
wszystkich kół Sr6dmlejsklej-Lewej Spra­
wy bardzo waźne. Obecność obowiązkowa. 

ODPRAWA, SEKRETARZ1 RUDY PABIA­
MCKIEJ 

Dziś o godz. 1'7-teJ w lokalu własnym przy 
ul. Sopockiej 5 odbędzie się zebranie sekre­
tarzy wseystklch kół PPR Rudy Pabianickiej. 

ZEBRANIA KOŁ PPR 
W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 

kół w następujących fabrykach i instytu­
cjach: • RUDA PABIANICKA 

O godz. '/-ej rano Straź Przemysłowa PZPB 
w Rudzie Pabianickiej - zmiana I I II. O 
godz. 16-tej posiedzenie egz, kom. Fabr. od­
działu III. O godz. 13-tej odprawa dziesięt­
ników oddziału III. O godz, 14-teJ 15 kom. 
MO. 

WIDZEW 
O godz. 8-meJ rano Straz Przemysłowa PZ 

PB Nr 16. O godz. 16-tej pracownicy biura 
PZPB Nr 18. 

WIMA 
O godz. 16-teJ koło pręlegentów oraz kolo 

oddziału budowlanego, 

GORNA 
O godz. 13,30 PZPW Nr 6 - zmiana I, PZPB 

Nr 'I - zmiana I, PZPJ i G Nr 8 - zmiana I. 
O godz. 16-tej PZPJ I G Nr 8 - zmiana dzien­
na, młyn „Korona", PZWS - drukarnia, CT 
- składnica Nr 6. 

GORNA-PRAWA 
O godz. 16-tej Warsztaty Mechaniczne. O 

godz. 13,30 PZPB Nr 6. O godz. 15-teJ Fa­
bryka Tasiem I Wstążek. 

GORNA-LEWA 
O godz. 16-ej Zjedn. Przem. Opt. O godz. 

15,30 f, „Bauer". O godz. 14-teJ PZPW Nr 3, 
O godz. 16-teJ „Społem". 

SRODMIESCIE 
O godz. 15,30 f, „Kublik•, O rodz. 1'7-tej 

Dyr. Włók. Łykowych, ŁK. PPR. O 1odz. 
16-tej CZPWI., Dyr. Las6w Pa61twowycb. O 
1od1. 14-teJ Szkoła Prawnicza. O 1ods. 15-łeJ 
Okr. Insp. Ochr. Skarb. 

SRODMIESCIE-LEWA 
O godz. 16-tej f. „Szrejer", „Wlerzbowlan· 

ka". O godz. 15-teJ f. „Paged", 

SRODMIESCIE-PRAWA 
O godz. 1'7-tej f. „Geopert". O godz. 14-tej 

„Kartonaże'' - zmiana li, „Elsert l Schwełc· 
kert" - zmiana ranna, zebran), dzl~ętni­
ków Ośrodka Koni. Nr 4. O godz. 16-tej -
zmiana dzienna t. „Eisert-Schwelckert", „Hl· 
giena". O godz. 13,30 PZPB l W Nr 22 -
zmiana I. O godz. l!S-tej Urząd Zatrudnienia, 
PKP - drogowy t ogólny, O godz. 

0

16,30 CT 
- Wydział GospodarcZY. O godz. 16-tej t. 
„Fial". 

STAROMIEJSKA 
O godz. 15,30 f. „Miler ł Banks", PZPB Nr 2 

- wykończalnia Kolo Il. O godz. 17-tej ze­
branie komitetu PSS. O godz. 16-tej Fabryka 
Nr 39 - oddziału 4. CT składnica Nr 2. O 
godz. 13,30 Fabryka Nr 33 - oddziału 4. O 
godz. 15-tej PZPB Nr 2 - wykończalnia Il ł 
III zmiana. O gudz. 8-mej rano PZPB Straż 
Przemysłowa i Ogniowa. 

BAŁUTY 
O godz. 16-tej PZPJ ł G Nr 8 - biuro i ruch. 

CZPS. O godz. 18-teJ Dom Dziecka. 

Z AZWM „ŻYCIE'' 

UWAGA! CZŁONKOWIE SEKCJI HUMANI­
STYCZNYCH 

AZWM „Życie" i ZNMS dnia 1'7. m. (śro­
da) o godz. 20-tej w sali ćwiczeń historycz­
nych przy ul. Lindleya 3 pokój nr 16. odbędzie 
się wspólne zebranie obu sekcji. W progra­
mie prelekcja d-ra W. Kuli na temat .,Obecny 
kryzys gospodarczy Anglii". 
Obecność wszystkich członków obu sekcji 

obowiązkowa, goście mile widziani. 

UWAGA, SŁUCHACZE 6-go DZIELNICOWE­
GO KURSU PARTYJNEGO GRUP A 

Komitet Łódzki, Wydział Propagandy za­
wiadamia. że dziś. we wtorek, 16-go marca 
o godz. 1'/-tej odbędzie się wykład n. t. „U­
stroje społeczne" (część I). Wykładają na 
dzielnicach: Bałuty - tow. Opuchlik; Staro­
miejska - tow. Kurczowa: Sródmleście -
tow. Wojnicki; Sródmiejska-Prawa - tow. 
Wnuk: Sród:mlejska-Lewa - tow. Jagodziński; 
Górna - tow. Kurowski; Górna-Prawa -
tow. Szwarc: Górna-Lewa - tow. Hajdrych: 
Widzew - tow. Bryniarski; Ruda tow. 
Kopa"JkL 

pojadą kolarze na wyścigu RSW „Prasa„ - Warszawa-Praga i Praga-Warszawa 
,. Miła „nlespodzian-1 Jesteśmy przekonani, że wysoka jakość ro- treningowym, organizowanym przez Polski 
""" ka" jaką szykowała werów produkowanych w polsklch fabrykach Związek Kolarski na Dolnym Sląaku. Obóz 

Dyrekcja Przemysłu nie ustępująca produkcji zagranicznej, cał- ten powinien odpowiednio przygotować za. 
Motoryzacyjnego kola kowicle zaspokoi wymagania naszych spor- wodników do tak poważnego wyścigu, jaki 
rzom polskim, mają- towców na trudnej i clężkiej trasie wyścigu czeka ich 1-go maja. 
cym uczestniczyć w kolarskiego i niewątpliwie P.rzyczyni się do Do obozu zostali wyznaczeni z Łodzi: Pie-
wyśc!gu Warszawa - zwycięstwa polskich kolarzy:• traszewski, Salyga, Grzelak, Stolarceyk, Czyt, 
Praga - Warszawa Znając doskonale możliwości Dyrekcji Prze- Wojciechowski t Gabrych. 
_ stała się faktem mysłu Motoryzacyjnego l współudział najlep- Czechosłowacja mobilizuje najlepszych swo­
dokonanym. Oto treść szych fachowców w dziedzinie produkcji „sta- ich kolarzy. Prawdopodobnie udział w wy. 
listu, jaki otrzymała lowych rumaków" - jesteśmy pewni, że wY- ścigu weźmie Rozwoda, zawodnik który przez 
redakcja „Głosu Lu- produkowane rowery zadowolą najbardziej pewien czas przebywał we Francji, gdzie star­
du" od Dyrekcji Prze wybrednych kolarzy. tował jako zawodowiec. Obecnie Rozwoda 
mysłu Motoryzacyj- Na brak sprzętu więc zawodnicy polscy w jest reaktywowany w prawach amatorskich. 
nego: tym wyścigu narzekać nie będą. Dętek rów- Nie znamy jeszcze nazwisk 20-tu kolarzy 

Pietraszewski (Łódź) 
jeden z faworytów 

wyścigu. 

„Dyrekcja Przemy· nież im nie zabraknie. Należy tylko sobie włoskich. Będziemy mogli je podać w dniach 
słu Motoryzacyjnego, życzyć, aby nie zabrakło im siły, wytrwa-, najbliższych. Może nazwiska te „coś" nam 
pragnąc przyjść z po- łoścl i ambicji. powiedzą. Uważamy bowiem, że Wło!i będą 
mocą zawodnikom Bardzo dużo obiecujemy sobie po obozie najgroźniejszymi przeciwnikami. 
polskim, wyznaczo­
nym do Międzynaro­
dowego Wyścigu Ko­ Publiczność Poznania 

larskiego na trasie Warszawa-Praga-War­
szawa, organizowanego w dniach 1-9 maja 
br. - deklaruje 10 kompletnych rowerów dla 
2-ch repreżentacyjnych zespołów Polski. 

o•la§1'uje pięściorzq „ Tęczg" · 

Rowery te, wykonane całkowicie w Zakła­
dach Rowerowych Dyrekcji Przemysłu Moto­
ryzacyjnego, oddane zostaną do Waszej dy· 
spozycjl, celem rozprowadzenia ich wśród za­
wodników wyznaczonych do reprezentacji 
państwowej. 

Zrywianki w reprezentacji 
Polski 

f#f.q Wizyta pięściarzy „Tę­
czy" w Poznaniu zakoń­
czyła się ich porażką -

jak wczoraj donosili­
śmy - 5:11. W pew­

nej mierze porażkę tę 

Skład Polski! na międzypaństwowy mecz 
CSR - Polska w koszykówce, który odbę­
dzie się w Warszawie 28 bm., został już usta-1 
lony przez PZPR. Z łodzianek weszły do re- Grymin (Tęcza} 

osłodziło im nie tylko 
życzliwe, ale nawet ser­
deczne przyjęcie, jakie 
zgotowała im publicz­
ność Poznania, dając 

dowód swego wyrobie­
nia sportowego. ósem­
ka „Tęczy" była żywo 

oklaskiwana podczas 
prezentacji na ringu. 
Wyniiki techmicZ'Ile walk 
(na pierwszym miejscu 
łodzianie): 

prezentacji: Głażewska, Jaźnicka, Gruszczyń- 1 zwycięzca Jareckiego 
6ka i Janicka - wszystkie ze Zrywu. 

Czarnecki przegrywa we Wrocławiu 
Zryw ł6dzki remisuie z wrocławskim 8:8 

W niedzielę ósemka pięściarska łódzkiego 
„Zrywu" bawiła we Wrocławiu, gdzie roze­
grała towarzyskie spotkanie ze „Zrywem" 
wroclawskim. Spotkanie to zakończyło się 

wynikiem remisowym 8:8. Nafeży zaznaczy~. 
że łodzianie wystąpill w składzie mocno osła· 
bi onym. 

Dutą niespodzianką tego spotkania jest po-

W wadze muszej Prespel (Ł) pokonał na 
punkty Salima, w wadze koguciej I Czarnec­
ki (Ł) przegrał na punkty z Kaflowskfm, w 
koguciej II Konecki (Ł) zmusil do poddanta 
lł.ę już w I rundzie Łukowskiego, w wadze 
piórkowej Ławniczek (Ł) przegrał z Kuflem, 
w wadu lekkiej Krawczyk (Ł) pokonał Bara­
na, w wadze półśredniej Przepiórka (Ł) prze­
grał z Gudzewiczem, w wadze średniej 

rażka Czarneckiego, który przegrał na punk- „Zryw'' łódzki oddał punkty v. o. w wadze 
ty z Kafiowskim. I zaś półciężkiej Wojnowski (Ł) pokonał na 

Wy;lki walk były następujące: punkty Krawczyka. 

ZEBRA!'{]E KOŁA ŁÓDZKIEGO ZWIĄZKU UW AGA, B.UDOWLAN[I 
BIBLIOTEKARZY I ARCHIW. POLSKICH ~ Zwią'Zek Zawodowy Robotników i Pracow-

W środę 17 bm .. o godz. 18-tej ·w lokalu Ar- ników Przemysłu Bu.dowlaneg~, Ceramicmego 
chiwum Miejskdego (PL Wolności 1) odbędzie i pokrewnych zawodow zwołuJe w dndu 16 .. III. 
się Illliesięczna konferencja. Na porządku dzien- ~r. o godz. 16-tej w lokalu C~ntralnej Sw1et­
nym referaty kol. kol. 1) Maria Michalecka - hcy przy ul. Na:vrot 23 "Zebranie Rad Zakłado-
25 lat istn1enia bibliotek dziecięcych w Łodzi; wych i deleg~tow. ~e względu na ważność 
2) Maria Dembowska - Przysposobienie bib/la- spraw obecnosć obowtązkowa. 
teczne młodzieży szkolne;. WALNE ZEBRANIE 

ODCZYT PROF. UŁASZYNA Dnia 20 marca 1948 roku w gmachu Gim-
" iiazjum Miejskiego ul. Sienikewi-:za 46 o go 

Towarzystwo Miłośników Języka Polskiego dzinie 13,30 w pierwszym i 0 godzinie 14-ej 
ureądza we wtorek dnia 16.III rh. O godzinie w drugim terminie odbędzie się Doroczne 
18-ej w !okolu przy ul. Lindleya 3 sala 22 Walne Zebranie Ozłonków Towarzystwa Ko­
odczyt prof. dr. H. Ułaszyna pt. „z dziedziny lonil i Półkolonii w Łodzi, na które uprzej-
poprawności językowej'' mie zapraszamy. Walne zebranie w drugim 

ODCZYT terminie jest prawomocne bez względu na 
W ra.ublie Społeczno-Lite.ra ~klim .,VViieś" ilość obecnych członków (§ 23 statutu TKP) 

Piotrkowska 133, II piętro, odbędzie się we ,ROCZNICA WIOSNY LUDOW NA WAR-
wtorek, dnia 16 marca o godzinie 20-ej od- SZTACIE PRACY NAUCZYCIELA" 
czyt Aliny Nofer pt. Proza Brandysa i Dy- We wtorek dnia 16 marca rb. o godzinie 
gata". 12-ej w południe w sali Rady Miejskiej przy 

ODCZYT Dra Inż. KONORSKIEGO 
Dnia 17-go marca o godzinie 19-ej w lo­

kalu przy ul. Piotrkowskiej Nr 102, Prof. dr 
inż. Bolesława Konarski wygłosi odczyt pt. 
„Ruch małej racjonalizacji w Przemyśle Włó 
kiennlcriym". 

Do Redakcji 
„GŁOSU ROBOTNICZEGO" 

w Łodzi 

ul. Nowotki 16 (Pomorska) prof. dr Julian 
Willaume wygłos! odczyt dla szerokich mas 
nauczycielstwa polskiego na temat „Rocznica 
Wiosny Ludów na warsztacie pracy nauczy­
ciela". Odczyt odbędzie się staraniem Koła 
Nau-::zyclelskiego przy stronnictwie Demokra.­
tycznym w Ł~dz1. 

Z TOW. PRZYJACIÓŁ ŻOŁNIERZA 
I Koło 'lierenowe Towarzystwa Przyjaciół 

Żołnierza w Łodzi zawiadamia, że w dniu 18 
bm. o godz. t8·tej w lokalu własnym przy uli­
cy Piotrkowskiej 97, odbędzie się zebnrnie in· 
formacyjne. 

Waga musza: Bednarek f.T) 'Przegrał z Lid· 
kem. 

Waga kogucia: Mateckl przegrał :z Szy· 
mańskim. 

Waga piórkowa: Jurek zremisował z Sob· 
kowiakiem. 

Waga lekk·a: Grym!n pokonał Jareckiego. 
Waga średnia: Mazur przegrał z Vogtem. 
Waga średnia: Trzęsowskl. pokonał Stró· 

żyńs.kiego. 
Waga półciężka: Szymura (Warta) zdoibył 

2 punkty w. o. 
Waga ciężka: Jaskóła priegraJ z Klim!!<!­

kim. 

Tabelha liąowa 

Widzew przed ŁKS-em 
t. Wisła 
2. A.KS. 

gier 
1 
1 

pkt. 
2 
2 

3. Cracovia 1 

stos. br. 
6:0 
3:0 
2:0 2 

4. Legia 1 2 
5. Ruch 1 2 
6. Tamovia 1 

3:1 
1:0 
2:1 
4:3 
3:4 

2 
7. Widzew 1 2 
8. z. z. K. 1 o 
9. Ł.K.S. 1 1 :2 o 

10. Garoamfa 1 0:1 o 
11. Pol<>nia (B) 1 1:3 

0:2 
0:3 
0:9 

o 
12. Warta 1 o 
13. Rymer .1 o 
14. Polonia· (W) 1 o 

Zawiniła pomoc 
Porat'ka piłkarzy ŁKS-u w Tar. 

nowia zaskoczyła Ł61li. GłóW1114 

jej winę iponosi - jak donosz4 
z. Tamowa - pomoc. Do przer­

wy „TamovJa" prowadziła 1 :O. 
Honorow~ bramkQ dla łodzian 

zdobył Baran. 
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Co usłyszymy przez radio 
12,04 Wiadomości połudn. 1 12,09 Przegląd 

prasy stołecznej; 12,15 „Z mikrofonem po 
kraju"; 12,25 Koncert rozrywkowy, 12,50 (Ł) 
Trzy lekki~ piosenki (płyty); 13,00 Dz. kon 
certu rozrywkowego; 13,20 Przerwa1 14,00 
Utwory M. Ravel'a; 14,30 Bajeczki dla dzieci 
14,50 (Ł) Arie operowe Czajkowskiego; 15,10 
(Ł) Pogadanka ŁRR; 15,20 (Ł) Wiadomości 
lokalne; 15,25 (Ł)• Felieton spotrowy; 15,30 
(Ł) Rozmaitości; 16,00 Dziennik; 16,25 Kącik 
s<zachistów; 16,30 Gawęda rybacka; 16,40 
Skrzynka techniczna; 16,50 „Ze świata radia" 
16,55 „W bursztynowym domku" - słuch<>-< 
wisko wg powieści Deotymy; 17,35 Muzyka 
popularna; 17,45 RUL - „Ciało i dusza" __. 
wykład prof. Dr St. Skowrona; 18,00 „Mo• 
zaika muzyczna"1 18,45 (Ł) „Wojewódzki 
zjazd Turowców"; 18,50 (Ł) F. Liszt - Poe­
mat symfoniczny Nr 3; 19,05 (Ł) „Rola kur• 
sów dla kierowników świetllc"1 19,15 Kon.­
cert symfoniczny. W przerwie - Dzienniki 
21,15 W trzecią rocznicę nadania z W-wy 
pierwszej audycji Polskiego Radia1 22,00. Mu 
zyka rozrywkowa; 22,45 (Ł) Koncert życzeń 
(cz. I) 1 22,58 (Ł) Omówlenle programu lokal 
nego na jutro, 23,00 Ostatnie wiadomości, 
23,30 (ŁJ Koncert 't.y::z.eń (cz. Il)1 23,59 (Ł) 
Zakończenie audycji l Hymn. 
1111111u111tt••1111111u11111111u• 11u1111n111111111111111111111111111111 111111 1n1111 

APEL. POCZTY DO SPOŁECZENSTWA 
W związku ze zbliżają.cym się okresem 

świąt Wielkiejnocy, Dyrekcja Okręgu Poczt 
1 Telegrafów w Łodzi zwraca się z apelem 
do społeczeństwa, aby w rozumieniu trudno­
śct jakie czekają. Pocztę na skutek niewątpll 

Kolo Polskiej Partii Robotniczej przy Firmie 
St. Weigt w Łodzi składa Redakcji .,Głosu 
Robotniczego" ~erdeczne podziękowanie za 
ofiarowane książki i broszury; z których ko­
rzystać będą wszyscy robotnicy naszej fabry­
ki. 

BILETY ULGOWE wego nasilenia ruchu poczt<>wego, nadawano 
Towarzystwo Przyjaźni Polsko-Radzieckiej w miarę możności przesył!ki pocztowe, zwłasz 

w Łodzi zawiadamia swych członków, że bi- cza paczki 1 życzenia świąteczne w terminie 
lety ulgowe do Teatru Komedii Mlll!:ycznej wcześniejsozym. 

Sekretarz Koła PPR 
przy Firmie St. Weigt 
(-) Mroczkowski St. 

„Lutnia" na operetkę pt. „Zemsta Nietoperza" Nadaw~ie bowiem ~rzesyłek w ostatnfef 
na dzień 22.III br. są do nabycia w Sekre I chwili moze spowodowac zatory, kt6re zaha..; 

tariecLe T-wa przy ul. PiotrkowskleJ 272 b mulą normalny tok pracy i mo<Ją spowod.owaó 
od dnia 16.III br. w aodz. B-15 t 16-'20. ODóźnienla w doręaeniu. 
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